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Protest 
wywarł 
Niemcy 

do 
BerKn. 27 lipca. 

Komentując protest polski w Moskwie 
* raoji mowy Bucharina ironizuje „Vor-
waerts" moskiewskie metody wykrętne 
w następujący sposób: 

„Trudno odgadnąć, jak wypadnie od
powiedź Moskwy: Komunistyczna mię
dzynarodówka nie ma nic wspólnego z 
rządem sowieckim. BucharAn n»e jest 
ani członkiem rządu ani urzediwknem 
sowieckim, a tyjko przewodniczącym 
prezydjum międzynarodówki. O czem 
sóę mówi na kongresie międzynarodów
k i , nic to nie obchodzi rząd sowiecki po-
nileważ nie ma on żadnego wpływu ną 
przebieg obrad kongresu. Rząd polski 
mógł z góry być przygotowany na tego 
rodzaju odpowiedź. A może też nota 
protestacyjna mimo to została przez 
rząd polski wręczona dlatego, że rząd 
ton zdecydowali się zwykłego sposobu 

W jaki sposób przepro
wadzona będzie 

reforma konsfyfusli. 
Jedno z pism warszawskich przynio

sło wczoraj wiadomość, że reforma kon
stytucji — czyi) zamach stanu, jak to 
nazywa prasa opozycyjna — będzie 
przeprowadzona w formie plebiscytu, t 
zo* te rząd przedłoży ogółowi obywa
teli projekt zmian konstytucji do gloso
wania nad nim. 

Wiadomość tę — Jedną ze stu, które 
się w formie pogłosek pojawiły — notu 
jemy z obowiązku sprawozdawczego. 

W I E L K I E W R A Ż E N I E N A C A Ł Y M Ś W I E C I E . 

potępiają akcję sowietów, zmierzającą 
wywołania rewolucji w Europie. 

odróżnianiia przez Sowiety międzynaro
dówki komunistycznej od rządu sowiec
kiego tym razem nie uznać". 

Berlin, 27 lipca. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

„Germania", ogłaszając protest pol 

skl przeciwko mowie Bucharina, stwler 
dza, że wystąpienie Bucharina na kon
gresie międzynarodówki komunistycznej 
raz jeszcze niezbicie dowodzi, że rząd 
sowiecki w sposób cyniczny reguluje 
swe stosunki międzynarodowe. Stosun-

Tunney mistrzem świata. 
Epilog sensacyjnego meczu bokserskiego w New-Jorku 

15 tysięcy kuracjuszy 
przebywa w Krynicy. 

Kraków. 27 ftpca. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

W Krynicy przebywa 15 tys. osób. to 
znaczy przesaao o 3 tys, więcej, niż w 
roku ubiegłym o tej samej porze. W dal
szym ciągu ruch przyjezdnych zwiększa 
sile jeszcze. Podobny napływ kuracju
szów ujawnia Rabka, gdzie obecnie ba
wi ponad 12 tys. osób. 

Redaktor „Humanite" 
skazany na 14 lał więzienia. 

Paryż. 27 lipca. 
Dyrektor wydawnictwa komunisty

cznego ,.L'Humanite" skazany został 
przez sąd drugiej instancji na 14 lat 1 10 
miesięcy więzienia i zapłacenie 14 tys. 
franków grzywny. Motywy wyroku 
stwierdzają podburzanie przez skazana 
go żołnierzy do buntu drogą rozszerza
nia odpowiednich publikacji oraz propa
gandę anarchistyczną.' 

Pilot z rozwiniętymi 
spadochronem 

utonął w rzece. 
Paryż, 27 lipca. 

Na lotnisku w Bordeaux runął samo-
lat z wysokości 400 mtr. 

Pilot wyskoczył przy pomocy spa
dochronu z samolotu. Spadochron roz
winął się i zdawało się, że pilot ocalał. 
Niestety, jednak, spadł w ujście rzeki 
Gkonde ł ulowU. 

Nowy Jork, 28 l5pca-
Walka o mistrzostwo świata wagi 

ciężkiej zakończyła się, jak powszech
nie przewidywano, zwycięstwem dotych 
czasowego mistrza Twuieya przez 
knock out. 

W 11 rundzie sędzia ogłosi! Tunney a 
zwycięzcą, gdyż wobec wielkiego osła. 
bierna Heeney musiał wycofać się. 

Obu wchodzącym na ring zapaśnikom 
urządzono gorącą owację, która zmie
niła się w prawdziwą burzę entuzja
stycznych okrzyków w chwili, kiedy 
zjawtt się były mistrz świata Dempsey. 

Przebieg walki byl następujący: 
Starcie rozpoczęło się około g. 10-eJ. 
Pierwszą rundę sędziowie uznali za 

wyrównaną. Druga przyznał* Tunneyo-
w i Oba) przeciwnicy krwawią. 

W trzeciej i czwartej rundzie Tyrmey 
zdobywa wyraźną przewagę. W piątej 
Heeney po dwu potężnych ciosach pa
da, ale podnosi się i walczy dale). Run 
dę zdobywa Tunney, jak również > szó
stą, w które) Heeney już zdradza wy
czerpanie. 

Siódmą nmdę przymauo Heeaoeyo-

wl, który w ósmej przechodzi już do o 
brony i otrzymuje od przeciwnika silny 
cios w lewe oko. Runda Turmeya. 

W 9-ej rundzie Tunney zasypuje cia
ło, twarz i głowę Hceneya szybkłem! 
uderzeniami 

Heeneyowl płynie krew z nosa i ust, 
podbite w ósme) rundzie oko jest silnie 
napuchnięte. 

Tunney zauważył że pobite oko jest 
najsłabszym punktem przeciwnika i kie
ruje swoje pięści na nie, aż wreszcie n-
derzyt no tak potężnie, że powoduje 
ranę, z której płynąca obficie krew za
lewa Heeuneyowfl twarz. Rundę zdoby
wa Tunney, Jak również i dziesiątą. 

W 11-ej rundzie Tunney zaraz na po
czątku kładzie przeciwnika na ziemię 
ciosem w szczękę, potem zaś spuszcza 
na niego prawdziwy grad uderzeń. 

Heeney powstaje, próbuje Jeszcze a-
takowaó, ale osłabienie Jego staje się 
coraz widoczniojsze. 

Na 8 sekund przed końcem rundy sę
dzia przerywa walkę, ogłaszając Tun-
oeya mistrzem świata przez techniczny 
knock out. 

ki te — oświadcza dziennik — tytko pod 
względem formalnym są normalne, w 
rzeczywistości bowiem ma się tu zaw
sze doc zynienia z planową akcją sowie 
tów, zmierzającą do wywołania prze
wrotu komunistycznego w poszczegól
nych krajach europejskich, przewrotu, 
w którym robotnicy tych krajów mieli
by odgrywać rolę awangardy rewolu
cyjnej. Agitacja sowiecka hołduje w 
łonie^oszczególnych narodów wrogów, 
mających w razie wybuchu wojny po
dać rękę najeźdźcy • własnej ojczyzny. 
Jest to jeszcze jeden dowód, dla które
go Polska, mając dość kłopotów wew
nętrznych, może uważać, że siedzi na 
beczce prochu I z tego powodu szukać 
poparcia w Londynie i w Paryżu. Nie 
oznacza ta jednak, ażeby Polska miała 
powód za wszelką cenę stwarzać sobie 
z Niemiec przeciwnika. 

Wojewoda Jaszczołt 
w Warszawie. 

Warszawski korespondent „Repubn-
" (B.) telefonuje: 
W dniu wczorajszym przybył w spra 

wach służbowych do Warszawy woje
woda łódzki, p. Jaszczołt 

ki 

Min. Skladkowski spędzi urlop we Francji. 
Repubł! Warszawski korespondent 

k r (B.) telefonuje: 
Dnia 31 b. m. minister Skladkowski 

wyjeżdża w towarzystwie małżonki do 
Paryża na 4-tygodnlowy urlop wypo
czynkowy. 

Ministra Składkowskiego zastępo
wać będzie wiceminister Jaroszyński, 
zaś funkcje jego jako premjera w za
stępstwie obejmie minister Moraczew-
skl. 

Sekretarz Stinnesa 
fałszerzem. 

Hamburg, 27 Bpca. 
{Polska Agencja Telegraficzna) 

Aresztowano tutaj sekretarza osobi
stego Hugona Stfnesa—syna, oskarżone 
go o współdziałanie w fałszowaniu pa-
roerów państwowych, które naraził* 
Rzeszę na straty w wysokości 30 nifl-
jonów marek. 

Votum zaufania 
dla rządu Bafdwina. 

Londyn, 37 Rpca. 
(PoMka Aireacja Tdecraflczsa) 

Izba gmin odrzuciła 249 głosami prze
ciwko 84 wniosek Labour Party o od-

I rzucenie billu finansowego, który nastę-
Ipnle przyjęty zosta] w 3-clera czytania. 

lVybory do izby handlower^IoSL 
Minister Kwiatkowski zarządzi! wybory i mianował 

inż. Bajera komisarzem wyborczym. 
Warszawski korespondent „Republi

k i " (B.) telefonuje: 
W „Monitorze Polskim" z dnia 27 

b. m. ukazało się rozporządzenie mini
stra przemysłu i handlu Kwiatkowskie
go z dnia 27 b. ni. w sprawie statutu iz
by handlowo - premysłowej w Łodzi. 

Paragraf pierwszy rozporządzenia 
ministra przemysłu i handlu nadaje sta
tut izbie przemysłowo - handlowej i re
gulamin wyborczy. 

Rozporządzenie wchodzi w życie z 
dniem ogłoszenia. 

Wedle regulaminu izba przemysło
wo - handlowa w Łodzi składa się z 60 

radców z wyboru, 6 radców mianowa
nych przez p. ministra przemysłu i han
dlu. 

Nadto w skład izby może wejść w 
drodze kooptacji 6 osób. 

Izba dzieli się na sekcje przemysło
wą i ' idlową, składające się po 30 rad 
sów. Statut wraz z regulaminem wy
borczym zawiera 44 paragrafów. 

W tym samym numerze JVlonitora 
Polskiego" ukazało się następujące a 
rządzenie ministra przemysłu I handlu 
wyborach do izby przemysłowo - han
dlowej w Łodzi. 

Zgodnie z artykułem 13 rozporządzę 
nia Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 
15 lipca 1927 roku o izbach przemysło
wo - handlowych (Dzienink Ustaw R. P. 
Nr. 67 pozycja 591) zarządzam wybory 
do izby przemysłowo - handlowej w 
I -dzi. 

Comlsarzem wyborczym mianuję 
inżyniera Karola Bajera, naczelnika wy* 
działu przemysłowego urzędu woje
wódzkiego w Łodzi. 

(—) Kwiatków?*!. 

Warszawa. 27 Hpca 1928 r. 



śtr. 2 :28.VII 1928 Mi 207 

Min. Stresemann jedzie do Paryża 
gdzie weźmie udział w uroczystym akcie podpsan a paktu Kelloga 

Berlin, 27 lipca. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Według informacji paryskiego kores
pondenta „Vossische Zeiłung", na Ouai 
d'Orsay otrzymano w ciągu dzisiejsze 
go przedpołudnia za pośrednictwem am
basadora francuskiego z Berlina zawia 
domienie, że min. Stresemann ośwlad 
czył gotowość przyjęcia zaproszenia mi
nistra BHanda i przybycia do Paryża 
celem wzięcia udziału razem z ministra, 
mfi spraw zagranicznych Innych zapro
szonych państw w uroczystym akcie 
podpisania paktu Kelloga. 

Korespondent „Vossische Zeitung" 
podkreśla, że ta decyzja ministra Stre-
semamna, bez względu na wysuwane 
przez niemiieckile kota berlińskie zastrze
żenia i wątpliwości, została przyjęta we 
francuskich kołach politycznych z za
dowoleniem. Francuskie kola poIMyczne 
uważają decyzję miin. Stresemanna za 
akt, świadczący o wyWtoej mądrości 
politycznej i szerokich horyzontach dy
plomatycznych niemieckiego męża sta
nu i oświadczają, że witzyta min. Stre
semanna może korzystnie oddziałać na 
przyszły rozwój stosunków rwemiecko-
francuskJch, w obecnej chwali zaś może 
przyczynić się do szybszego załatwie
nia kwestji bieżących, obclrodizących o-
ba państwa. 

Paryż, 27 lSpca. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

'Jalk podaje „Petit Journal" jest rze
czą pewną, iż Waszyngton zaproponuje 
Biszpamjli uczestnictwo w pakcie KeJio-
»a. O fle rząd hiszpański przyjmie za>-
proszeoie, bodzie on reprezentowany w 
Paryżu przez swego ambasadora lub 
prezesa rady ministrów. 

Paryż. 27 lipca. 
Dowiadujemy się, że w wychodzą

cym jutro w Bagnols de Lora „Revue de 
BagnołsM ukażą stę oświadczenia pol
skiego ministra spraw zagranicznych. 
Mm. Zaleski ubolewa, że Liga narodów 
me uzyskała jeszcze siły aktywjiej w 
poszczególnych państwach, należących 
do Ugł narodów. W sprawie paktu Kei-

Rząd egipski 
zabrał klucze od gmachu parla

mentu. 
Kair. 27 lipca. 

(Polska Agencja Telegraficzna) 
Zachowanie się rządu wskazuje, Iż 

dąży on stanowczo do opanowania sy
tuacji. Dziennik opozycyjny „Elb Alegh" 
otrzymał ostrzeżenie, iż zastosowane 
zostaną wobec niego surowe sankcje je
śli nadal w swych publikacjach będzie 
się zachowywał wyzywająco wobec po
stanowień rządu. Rząd postanowił bez 
'odpowiedzi pismo przewodniczącego iz
by i wiceprzewodniczącego senatu w 
sprawie zwrotu kluczy od gmachu par
lamentu. Władze administracyjne otrzy
mały polecenie niedopuszczania do ze
brać stronnictw opozycyjnych. 

Strejk robotników 
portowych we Francji. 

Paryż, 27 lipca. 
Strejk francuskich robotników por

towych rozszerza się. 
Ruch portowy w Dunkierce i Rouen 

zamarł zupełnie. Z Le Havrc zdołał wy
płynąć tylko jeden okręt transatlanty
cki. 

W innych miastach portowych strejk 
objął tylko część robotników. 

Rada związków zawodowych w Mo
skwie wyasygnowała na rzecz strejku-
jących 16 tysięcy rubli w złocie. 

CYRK „MEDRIUID'' 
Codziennie wielkie przedstawienie o g. 8.30 w. 

Z u p e ł n i e n o w y Ulu Łodz i p rogram. 
15 T R E S O W A N Y C H L W Ó W Itr*. 16 
W środy, soboty i niedziele po 2 przedstawienia 

o godz. 4 i 8.30 wiecz. 
fJa przedstaw, popołudniowe dzieci płacą, '/> ceny. 

na galerią tylko 50 gr. 

ioga oświadczył minister, że Polska 
przyjęła pakt, dodając do niego interpe
lację zabezpieczającą, która jest zgodną 
z zastrzeżeniami francuskiemu Pakt Kel
loga oznacza znaczny krok naprzód, któ
ry nie podkreśla żadnego z wysiłków 

Polski, a podjętych wspólnie z Francją 
Dążeniem Polski jest, aby mogła ona 
stać w jednym szeregu z wielka repubr 
liką francuską, z którą wiążę ją przy-
jaźj, niezbędna do utrzymania pokoju 
świata. 

Niebywałe brednie litewskie 
o zamiarach marsz. Piłsudskiego. 

Berlin, 27 lipca. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

„Berliner Tageblatt" podając w de
peszy swego korespondenta warszaw
skiego wyjaśnienia Polskiej Agencji Te
legraficznej, stwierdzające, że na Wi
leńszczyźnie nie były przewidziane ża
dne manewry, lecz że chodzi tylko o 
zwykłe ćwiczenia doroczne — oświad
cza, że Polska przez to oświadczenie 
wzmocniła wybitnie swe stanowisko 
wobec Litwy, osłabiając równocześnie 
obawy, zawarte w nocie litewskiej. 

BP ' 
Kowno, 27 lipca. 

(Agencja Wschodnia) 
Urzędowa „Lietuvos Aidas" rozwa

ża, jak Polska zachowa się obecnie wo
bec Litwy w związku z uprawnieniami, 
jakie posiada ta pierwsza oraz przy nie
pokonanych dotychczas trudnościach 
wprowadzenia przyjaznych stosunków 
między obu krajami. 

Pismo puszcza się na fantazje, które 
grzeszą przedewszystkiem jaskrawą na
iwnością i w których trudno dopatrzeć 
się jakiegokolwiek realnego podkładu. 

Urzędówka litewska przewiduje n. p. 
że marsz. Piłsudski po rozwiązaniu sej
mu i senatu (?) ogłosi manifest prokla

mujący Wilno — zgodnie z konstytucją 
litewską — stolicą Litwy (?!). Dalej 
weźmie marsz. Piłsudski Kowno i Wil
no do ścisłej I stałej współpracy, przy
czem sam osiądzie w Wilnie i ogłosi się 
-.królem litewskim (?). 

Wspaniałe te projejkty nie znalazły 
za grosz zrozumienia wśród społeczeń
stwa. „Lietuvos Aidas" dorobiła się nie 
mi bowiem jedynie docinków i drwii 
pozostałych organów prasy kowień
skiej. 

Genewa, 27 lipca. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

W związku z ostatnią notą litewską 
do sekretariatu Ligi narodów w sprawie 
rzekomych manewrów polskich na Wl-
leńszczyźnie, delegat polski przy Lidzie 
narodów, p. minister Sokal przedstawi! 
w dniu wczorajszym sekretariatowi ge
neralnemu Ligi narodów wyjaśnienia 
rządu polskiego w tej sprawie. W dniu 
dzisiejszym p. Sokal potwierdzi! swe 
wyjaśnienia w nocie, złożonej sekreta
rzowi generalnemu Ligi narodów. 

Nota litewska, zwłaszcza wobec wy 
Jaśnieli, udzielonych przez delegata rzą
du polskiego, wywołała w kołach Ligi 
narodów największe zdumienie. 

Komuniści na Łotwie 
przygotowywali zamach stanu. 

Ryga, 27 lipca. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Znajdujące się w posiadaniu władz 
ważne dokumenty pozwalają stwierdzić 
że zamknięte przez policję ryską central 
ne biuro 12-tu lewicowych związków za 
wodowych oraz związek obrony praw 
człowieka stanowiły zamaskowane or
gana polityczne nielegalnej partii komu
nistycznej. Dążyły one do zmiany u-

stroju państwowego w drodze zamachu 
stanu I otrzymały od łotewskiej sekcji 
I I I Międzynarodówki za pośrednictwem 
berlińskich i ryskich banków 260.000 ta
tów na cele propagandy. W ostatnich 2 
miesiącach prowadzona była na Łotwie 
nadzwyczaj ożywiona agitacja komuni
styczna, zorganizowano szereg zgroma
dzeń, na których atakowano różne legał 
ne instytucje, Jak nprz. kasę chorych. 

Bela Kuhn na wolności. 
Z Wiednia wróci do Moskwy via Berlin. 

Wiedeń. 27 lipca. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Bela Kuhn zakończył z dniem dzisiej
szym odsiadywanie swej trzymiesięcz
nej kary i został uwolniony z więzienia 
sądu krajowego i oddany w ręce policji. 
Dotychczas niie wiadomo jeszcze, kiedy 
Bela Kulin zesłanie przewieziony na gra 
nicę sowiecką. Władze policyjne trzy
mają termin odjazdu w tajemnicy. Na 

granicy Niemiec Bela Kuhn _ zostanie 
przekazany niemieckim urzędnikom kry 
minalnym, skąd prawdopodobnie drogą 
powietrzną przewieziony zostanie do 
Berlina, stamtąd zaś również drogą po
wietrzną do Moskwy. Dziś przed połu
dniem przed budynkiem sądu krajowego 
zgromadziła się grupka zwolenników 
partyjnych Beli Kuhna, policja jednak 
rozproszyła #um. 

Gdzie jest Malmgreen? 
wołały zebrane tłumy w Oslo. 

Oslo, 27 lipca. 
Wedle doniesień z Narwik, gen. No-

bile wyjechał wczoraj wieczorem z 
Narvik do Rzymu. 

Na pół godziny przed odejściem po
ciągu specjalny wagon podjechał pod 
„Cita di Mllano". Z okrętu przerzucono 
pomost wprost na schodki wagonu tak, 
żeby Włosi nie dotknęli ziemi norwes
kiej. 

Rozpoczął się ponury pochód. Ce-
cioni kulał i kilka razy potknął się, jak
by źle widział. Za nim jak widma i)0-
stępowali jego towarzysze. 

Czy między włochami, którzy prze
szli z okrętu do wagonu znajdował się 
również Mariano nie zdołano stwier
dzić. Faktem jest, że nikogo nić prze
noszono. Mariano zaś niedawno ampu
towano nogę, tak. żc nie mógł sam 
przejść do wagonu. 

Fakt ten zdaje się potwierdzać przy
puszczeniu, że Marjano nie żyje. 

W chwili, kiedy na pomoście ukazał 

się Zappi, licznie zebrana na bulwarze 
publiczność rozpoczęła gwizdać i wołać 
głośno „Malmgreen, Malmgreen". 

Zappi z opuszczoną głową, szybkim 
krokiem wszedł do wagonu. 

Wieczorem pociąg, wiozący niedo
bitków awanturniczej wyprawy Nobilc-
go, wyjechał w kierunku Kopenhagi, 
gdzie ma przybyć w sobotę o północy. 

• 
Rzym. 27 lipca. 

(Agencja Wschodnia) 
Naskutek zarządzenia Mussolinicgo 

ludność włoska ma się wstrzymać od 
wszelkich objawów entuzjazmu i mani
festacji wogóle w związku z powrotem 
załogi „Italii". Pociąg z rozbitkami z 
Monachjum ma bezpośrednio przybyć 
do Mcdjolanua stąd wprost do Rzymu, 
gdzie również żadne oficjalne przyjęcia 
członków ekspedycji nie odbędą się. 
Władze bezpieczeństwa przygotowują 
się do wypełnienia zarządzeń Mussoli-
niego w całej rozciągłoścu 

Niemcy nie zawarli 
traktatu 

handlowego z Litwą. 
Berlin. 27 lipca. 

(Polska Agencja Telegraficzna) 
Prasa prawicowa, powołując się na 

informacje ze strony miarodajnej, dono
si, że rokowania handlowe niemiecko -
litewskie już od dłuższego czasu zostały 
wprawdzie sfinalizowane, że jednak nie 
odpowiada prawdzie doniesienie, jakoby 
już 28 b. m. nastąpić miało podpisanie 
umowy handlowej pomiędzy Niemcami 
a Litwą. Podpisanie to zostało odro
czone na czas nieograniczony, a to z te
go powodu, — jak twierdzą dzienniki —« 
ponieważ rząd litewski w obecnej chwi-
liwskutek swego konfliktu z Polską, jest 
nadto zajęty innemi rokowaniami dyplo 
matycznemi. 

Francja żąda wydania 
niemców, 

którzy znieważyli sztandar fran* 
cuskl. 

Berlin, 27 lipca. 
Prasa niemiecka w nadzwyczaj o-

strych artykułach występuje przeciwko 
rządowi francuskiemu, który zażądał, a-
by Niemcy wydali przestępców, którzy 
dokonali manifestacji antyfrancuskich 
na terenach okupowanych. Głownem 
żądaniem francuzów jest wydanie tych 
ludzi, którzy zdarli flagę francuską i rzu 
ciii ją pod pomnik Bismarka. Nawet 
„Berliner Tageblatt" porzuca dotychcza 
sowe względnie spokojne stanowisko i 
twierdzi, że wobec wzburzonej opinji 
publicznej we Francji podroż Strese
manna, celem podpisania paktu przeciw 
wojennego staje obecnie pod znakiem 
zapytania. 

Bandytyzm na pograniczu 
litewskiem. 

Wilno. 27 lipca. 
Banda przemytników dokonała na<L, 

zwyczaj zuchwałego napadu rabunko
wego na Wewskii urząd celny w rejonie; 
Kalwarji—W chwili kiedy w urzędzia 
znajdował się tylko naczelnik i dwóch 
urzędników, wdarło się tam sześciu u-
zbrojonych bandytów, którzy sterory. 
zowaiS ich, rozbili kasę. zrabowali prze. 
szło 3.000 litów « zbiegła do pobliskich 
lasów. 

Natychmiast zaalarmowano oddzia., 
4y wojska i straży granicznej, które roz* 
poczęły forsowny pościg. Wkrótce do* 
goniono zbiegów i rozpoczęła sie regu. 
larna bitwa. Bandyoi( osaczend ze wszy. 
stkich stron bronili się do upadłego, 
Rozpaczliwa walka trwała kilkanaście 
mtaut. Jeden żołnierz i dwóch bandy, 
tów padło od kul. Pozostali bandyci pod 
dali się, kiedy zabrakło im amunicji. 

Wojskowa wizyta 
niemiecka w sowietach. 

Ryga, 27 lipca. 
Z Moskwy donoszą, że do Petersbur

ga przybywa grupa członków niemiec
kiej czerwonej organizacji byłych woj
skowych. Wojskowi niemieccy zwiedzi
li szereg fabryk wyrobu broni i amuni
cji, gdzie wygłaszali przemówienia do 
robotników. 

Z Petersburga wojskowi niemieccy 
mają się udać w dalszą podróż na Kau
kaz, gdzie zamieszkają w sanatoriach 
na rachunek rządu sowieckiego. 

GIEŁDY ZAGRANICZNE. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Londyn, 27 lipca. Radjo. Notowania końcowe 
Nowy Jork 4.85.71, Francja 124.08, Belgja 34.903, 
Włochy 92.81. Niemcy 20.34, Szwajcaria 25.227. 
Praga 163.81, Wiedeń 34.43, Warszawa 43.31. 

Paryż, 27 lipca. Radjo. Notowania końcowe. 
Londyn 124.09, Nowy Jork 25.53, Belgja 355.25, 
Włochy 133.55, Szwajcarja 491.75, Rumunia 15.5? 
Niemcy Gl/oO. 

Gdańsk, 27 lipca. Notowania w guldenach 
gdańskich: 100 złotych 57.60—57.74, czek na Lon 
dyn 24.99.50, wypłaty telegraficzne: na Nowy 
Jork 513.85—515.15. na Warszawę 57.60-57.74. 

NOTOWANIA ZŁOTEGO POLSKIEGO 
w dniu 27 lipca 1928 r. 

Londyn za 1 funt szterlingów 43.31. Za 100 
złotych: Zurych 58.20, BerHn 46.70—47,10. Wie
deń czeki 79.34—79.62, Praga 378.35. 
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W chwili, gdy piszemy te słowa, w 
Warszawie toczą się jeszcze rokowania 
między poszczególncmi grupami t. zw. 
lewicy w kierunku powołania do życia 
stronnictwa narodowych socjalistów. 
Rokowania, o których już na łamach 
„Republiki" w swoim czasie donosiliś
my, znajdują się obecnie w stadium i i -

nalizacji, tak, że kwestja organizacji no' 
wego stronnictwa jest już zasadnicze 
przesądzona i w tej chwili posiada ra
czej charakter formalny. 

Inicjatywa utworzenia tego stronni
ctwa wyszła, jak wiadomo, z łona N. P. 
R. -lewicy, która też ma się stać jądrem 
organizowanego stronnictwa. Początko
wo zakres wpływów 1 działania naro
dowych socjalistów miał być ograniczo
ny do terenu b. kongresówki, w ostat-
n'ch dniach jednak zakres ten zwiąkszo-
ny został na teren całego kraju, ponie
waż do stronnictwa narodowych socja
listów zgłosiło akces jedno z małopol
skich stronnictw ludowych. 

Rokowania trwają nadal, i w . ciągu 
najbliższych dni zostaną najprawdopo
dobniej ostatecznie sfinalizowane. 

Czem jest właściwie socjalizm naro
dowy, jakie są jego cele i zadania pro
gramowe? 

Wyczerpującej odpowiedzi na to py
tanie udziela leżący przed nami „szkic 
ideologiczny" stronnictwa, który poni
żej cytujemy w najciekawszych i uah 
charakt ery sty cznych punktach : 

cjaltstów narodowych 'stwierdza na 
wstępie, że „rozwiązanie kwestji robo
tniczej nie może polegać jedynie tia za
spokojeniu chwilowych i drobnych po
trzeb robotnika, gdyż to nie usunie za
sadniczej przyczyny zagadnienia so
cjalnego, wynikającego ze sprzeczności 
interesów pomiędzy pracą i kapitałem. 
Jedynie przekształcenie całego ustroju 
społeczno - gospodarczego doprowadzić 
może do rozwiązania kwestji robotni
czej. 

Narodowi socjaliści zwalczają i r 
strój kapitalistyczny, jako antynarodo-
wy, antyspołeczny i antymoralny. Ka
pitalizm bowiem z natury swej kosmo-
mopiltyczny jest wrogiem jedności i so
lidarności wszystkich części składo
wych narodu. Oparty na grze różnych 
interesów prowadzi do ajjarchjl gospo
darczej i społecznej. 

narodowi- socjaliści walczą wlec z 
kapitalizmem I dążą do zastąpienia go 
tiową formą społecznego ustroju, który 
będzie oparty na zasadach dobra pow 
szechneso. ładu i celowości gospodar 
czej, moralności ćhrzćScljariskiej spra 
wledllwośoi społecznej i powszechnego 
dobrobytu. 

„Socjalizm narodowy — czytamy w 
owym „szkicu" — jest ruchem społecz
no - politycznym klasy pracującej, któ
ry dąży do osiągnięcia najwyższego do" 
bra narodu polskiego za pomocą reform 
demokratyczne * socjalnych. Uznając 
naród za samoistny organizm społ e c ^ 
ny, stanowiący podstawowe ogniwo o-
gólno - ludzkiej twórczości cywilizacyj
nej socjalizm narodowy stwierdza, że 
wszelkie sprawy dotyczące ; życia -aa* 
rodowego w jego politycznych, społecz
nych, gospodarczych i kulturalnych 
przejawach mogą być decydowane je
dynie w łonie samego narodu, jego wła
sną wolą i wysiłkiem, z wykluczeniem 
wszelkfch zewnętrznych nakazów i 
wpływów międzynarodowych organi
zacji politycznych i wyznaniowych. 

Stanek do mnieiszoicl 
narodowych. 

„Socjaliści narodowi, stojąc na sta
nowisku wolności sumienia i wyznań, 
równości politycznej wszystkich o-
wateli Rzplitej Polskiej — uważają na
ród polski za twórcę i gospodarza pań
stwa, a polaków za pierwszych wśród 
równouprawnionych obywateli 

W stosunku do mniejszości narodo
wych słowiańskich, socjaliści narodowi 
dążyć będą do zapewnienia Im zupełnej 
swobody rozwoju kulturalnego naro
dowego, gospodarczego i społecznego, 
ujętej w ramy autonomii kulturalnej i 
gospodarcze). Stopień tej autonomji za
leżny będzie od lojalności tych narodów 
wobec państwa polskiego. 

Nie uznając natomiast żydów za na
rodowość, lecz za odłam wyznarriowo-
płemienny, socjaliści narodowi zwalcza
ją dążenia żydowskie do odrębnych 
praw językowych 1 kulturalnych. 

Stosunek do mniejszości niemieckiej 
wynikać będzie ze stosunku państwa 
niemieckiego wobec mniejszości pol
skie] w Rzeszy. 

ProblBmy socjalne. 
Przechodząc z kolei do zagadnień 

natury socjalnej, deklaracja ideowa so-

Narodowy 
l marksizm. 

.jOłoszohy przez narodowych socja
listów ustrój demokratyćzno - socjalis
tyczny czytamy w dalszym ciągu 
nie tylko nte pokrywa się z doktryną 
Marksa, ale w wielu punktach zasadni' 
czych całkowicie się jej przeciwstawia 

Odrzucając materializm dziejowy 
ściśle Iftasowy punkt wyjścia doktryny 
Marksa, socjalizm narodowy organizuje 
i prowadzi robotników do pracy i wal 

ki o nowy ustrój w Imię dobra i przy
szłości całego narodu. 

Narzucona robotnikom i światu pra
cy przez kapitalizm walka społeczna 
jest jednocześnie walką narodową, gdyż 
jej cc! przekształcenie klasowego, kapi
talistycznego społeczeństwa w jednoli
ty społecznie naród, wyrasta ponad e-
goistyczny charakter dążeń kapitalis
tów starających się utrzymać dotych
czasowy ustrój, wygodny dla jednej 
klasy. 

Marksowskiej koncepcji rewolucji 
społeczne], dyktatury i konieczności 
dziejowej, socjalizm narodowy przeciw 
tawia drogę reform społecznych, de

mokrację i twórczy wysiłek organiza
cyjno - konstruktywny uświadomionych 
i wolnych ludzi pracy. 

W r e s 2 : i e , tendencjom marksistów 
do wyłącznego upatistwowiania całego 
życia gospodarczego, socjaliści narodo' 
w i przeciwstawiają dążenie do uspote 
cznienla, a więc' przechodzenia własno 
ści prywatnej środków wytwarzania 
dojrzałych do społecznego zarządu 
bogactw naturalnych, zarówno w ręce 
państwa, jak I gmin, samorządów, spół
dzielni, związków zawodowych i sto 
warzyszeń wytwórczych. 

Kwestia agrarni1. 
Naprawę stosunków społecznych 

gospodarczych w rolnictwie widzi so 
cjalizm narodowy w wykonaniu refor
my rolnej i intensywnym rozwoju spół
dzielczości rolniczej wytwórczej, han
dlowej, spożywczeji kredytowej. 

Zachowując formę prywatnej wlas 
ności gospodarstw wiejskich, socjalizm 
narodowy dąży przez wszechstronny 
rozwój i popieranie spółdzielczości rol
nej do zespolenia poszczególnych go
spodarstw rolnych w wyższego rzędu 
jednostki gospodarcze] spólnoty posia

dającej prawa kontroli, ogólnego zarżą* 
du i reprezentacji wszystkich zrzeszo
nych gospodarstw. 

Polityka mi°dzyna-
rodowa. 

Narodowi socjaUiej popierać będą 
dążenia do zabezpieczenia pokoju świa
towego, wyrażające się w akcji Ligi 
Narodów. Biorąc jednak pod uwagę fakt 
że nie wszystkie państwa należą do 
Ligi i uznają jej uchwały, że Liga nie 
posiada jeszcze egzekutywy i siły zmu
szenia swych członków do podporząd
kowania się jej pokojowym uchwałom, 
że przewagę w niej posiadają mocar
stwa wielkokapitalistyczne, w istocie 
reprezentujące interesy kapitału, które* 
go polityka pokojowa lub wojenna w y 
uika z przejściowych konjunktur gospo* 
darczych, socjaliści narodowi uważają, 
t e Liga narodów nie da j , r -,V O U C U I K ) 

swej postaci dostatecznego zabezpieczę* 
nia pokoju i niepodległości narodów po
wstałych do bytu państwowego po 
wielkie] wojnie. 

W tych warunkach jedynem istot* 
nem zabezpieczeniem niepodległości 
państwa polskiego I gwarancją pokojn 
dla Polski jest sftna władza wykonaw" 
cza oraz utrzymanie stałej i dostatecz
nej siły obronne] Rzplitej, oparte] tak 
na regularne] armji jak i na po wszech-
nem przysposobieniu wojskowem. 

Narodowi socjaliści popierając ar 
dziedzinie politycznej ideę współdziała
nia narodów, Ich prawa do samodziel
nego bytu państwowego, wysuwają w 
dziedzinie obrony praw pracy i postępu 
społecznego ideę międzynarodowego 
współdziałania klasy pracującej, która 
nie jest Jednoznaczna z hasłem między* 
narodowej solidarności proietarjatsi 
głoszonem przez marksistów. 

agiczne pomyłki sądowe. 
Po 12 latach więzienia—uniewinnienie. 

Co jakiś czas mamy w Europie w dzie 
dżinie wymiaru sprawiedliwości sensac
je, dowodzące jaskrawo, że nawet w wy 
padkach rzekomo najprostszych kara 
nie odpowiada winie względnie spotyka 
niewinnego. W ostatnich miesiącach do 
tego rodzaju smutnych sensacji należy 
sprawa robotniik.a Jakubowskiego w Nie 
rnczech, skazanego za morderstwo na 
karę śmierci oraz sprawa niem-
ca Siat era, wypuszczonego po osiemna
stu latach z więzienia w Szkocji, 

W maju 1908 dokonano w Glasgowie 
morderstwa rabunkowego na osobie pe
wnej staruszki, nazwiskiem Gilszrift, 
w której posiadaniu znajdowały się nie
zwykle cenne klejnoty. Podejrzenie po
dło na dentystę Slatera, który obok wy
konywania praktyki, trudnił, się hand
lem brylantami . i od dłuższego czasu 
szpiegować miał swą ofiarę. 

Morderstwa dokonano w sposób nie
zwykle okrutny, w mieście panowało 
więc takie podniecenie i oburzenie, że 
szkockie władze sądowe postanowiły po 
stawić Slatera przed sąd przysięgłych 
w Edynburgu, Podczas rozprawy wy
ciągnięto na powierzchnię wszystkie do
wody winy Slatera; jedyną odpowiedzią 
było stanowcze twierdzenie obwinione
go, nie poparte zresztą żadnymi dowo
dami, że zbrodni nie dokonał. 

Gdyby Slatera sądził sąd przysięg
łych w Ąngljii może udałoby mu się uni
knąć kary, gdyż wedle procedury angiel 
skiej decyzja dwunastu sędziów przy
sięgłych niusi być jednogłośna i opiewać 
może jedynie: winien albo niewinny. 
Natomiast w Szkacji sędziowie przysię
gli, odpowiadają-na następujące trzy py
tania: 1] winien, 2) oskarżenie mc zosta
ło w całej rozciągłości uzasadnione; 3) 
niewinny. 

W procesie Slatera dziesięciu przy
sięgłych głosowało za formułą „winien", 
pięciu za formułą „oskarżenie nie zosta
ło w całej rozciągłości uzasadnione", je
den oddał kartkę niewinny. Na podsta
wie takiego przebiegu rozprawy sąd wy 
dal wyrok — skazujący Slatera na do
żywotnie więzienie. 

Mijały lata. Przyjaciele Slatera sta
rali się wszelkiemi sposobami o wzno
wienie procesu, ale było to rzeczą nie
możliwą, gdyż Szkocja nie znała instytu 
cji sądów apelacyjnych od wyroków są
dów przysięgłych. Dopiero gdy parla
ment powołał do życia sprawy kontrolu 
jące, werdykty sędziów przysięgłych, za 
brano się energicznie do wznowienia 
sprawy Slatera. 

Komisja złożona z sędziów kontrolu
jących odbyła szereg posiedzeń i ustali 
ła, że obrońcy Slatera nie podaję obec
nie żadnych nowych szczegółów, zad 
nych nowych okoliczności, któreby na 
sprawę rzucały inne światło niż przed 
laty. Natomiast komisja przyszła do prze 
konania, że popełniono błąd procedural-

Przewodniczący rozprawy, toczonej 
przed dwudziestu laty, w pouczeniu dla 
oskarżonych pozwolił sobie na scharak
teryzowanie obwinionego w ujemnem 
świetle jako człowieka, żyjącego z dwie
ma kobietami, karciarza i hulakę. 

Komisja sędziowska wyszła z założe
nia że tego rodzaju nastawienie sędziów 
przysięgłych na momenty z samą spra
wą nic nie mające wspólnego, było uchy 
bieniem i mogło niepożądanie wpłyriąć 
na werdykt. W rezultacie Slater został 
zwolniony z Więzienia i ma podobno o-
trzymać wysokie odszkodowanie* 

Taki jest szkielet sprawy. Jest ona 
dowodem, że mimo wszystkie braki t 
błędy procedury sądowej, pojęcie pra
wa jest na Zachodzie czerni, o czem my, 
słabe tylko mamy pojęcie. 

U nas niemal każdy proces, politycz
ny czy karny, jest przeładowany mora en 
tami nieistotnymi, nic ze sprawą nie ma 
jącymi wspólnego, które rzekomo przy
czyniają się do stworzenia jaśniejszego 
obrazu, a w gruncie rzeczy stwarzają ka 
rykatury retuszowane przez policję I 
świadków oskarżenia. 

Odszkodowanie, o którem mowa 
przy okazji procesu Slatera, ma w sobie 
coś głęboko tragicznego. Czy można 

odszkodować" kogoś, kto dwadzieścia 
lat życia spędził w więzieniu, odcięty od 
świata, od ludzi? Nawet zawrotne sumy 
nie potrafią przekreślić gehenny więź
nia, którą z taką plastyką i siłą opisał 
pisarz niemiecki Jakób Wasserman w 
swem wspaniałem dziele: „Pall Mauri-
zius", wobec którego wszystkie mowy 
obrońców i polityków wydają się czerni 
błahem i mało istotnem. Fr. 

Przesilenie 
w niemieckim przemyśl* 

metalowym. 
Berlin, 27 lipca. 

W niemieckim przemyśle metalo
wym wybuchło bardzo poważne przesi
lenie. Przemysłowcy wypowiedzieli pr» 
cę 7.000 robotnikom w iabrykacb Bod 

L 
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Wyroki sądów malopolsklcli 
mogą być wykonane w b. Kongresówce jedynie 
z zachowaniem przepisów rosyjskiej ustawy postę

powania cywilnego. 
Kwestja, czy wyroki sadów małopoL-

stóch mogą być wykonywane w b. Kon
gresówce, dotąd sporna a posiadająca 
kapitalne znaczenie dia sfer handlowych, 
została świeżo rozstrzygnięta przez sąd. 
Okoliczności sprawy są następujące. 

Niejaki Leopold Stotter uzyskał w 
sądzie okręgowym w Nowym Sączu 
wyrok, zasądzający od dłużników wek
slowych sumę 500 złotych. Stotter po
stanowił egzekucję z powyższego wy
roku wykonać na majątku jednego z ży
rantów, a mianowicie na majątku Sko
wrońskiego, posiadającego zakład ko
szykarski w Warszawie. Na żądanie 
wierzyciela komornik zajął ruchomości 
Skowrońskiego. W tym momencie akcji 
egzekucyjnej Skowroński wystąpił do 
sądu ze skargą na czynności komornika, 
żądając uchylenia bezprawnego zajęcia. 

Na rozprawfie. odbytej w sadzie poko
ju 10 okręgu m. Warszawy, pełnomoc
nik Skowron skiego dowodził, że wyro

k i sądów małopolskich ulegają wyko
naniu w b. Kongresówce Jedynie z za
chowaniem przepisów obowiązujące] tu 
rosyjskiej ustawy postępowania cywi l 
nego. 

Ponieważ w danym wypadku formal
ności te nie zostały zachowane, gdyż 
sąd nie udzielił „ tytułu wykonawczego", 
postępowanie komornika było bezpraw
ne. Obowiązująca w Małopolsce „uchwa 
ła sądowa" o dozwoleniu egzekucji nie 
ma znaczenia. 

W konkluzji swych wywodów pełno-
mocnfik skarżącego powołał sie na o-
kólniik prezesa Sądu Apelacyjnego we 
Lwowie z roku 1925, zalecający sądom 
małopolskim wydawanie tytułów wyko
nawczych dla wyroków, mających być 
wykonanemi w b. Kongresówce. 

Sąd pokoju, przychylając sie do wy
wodów powyższyclu zajęcie, jako nie
prawomocne, uchylił. 

Ir. med. J . Leyberg 
Choroby skóry I weneryczne 

powrócił 
Traugut ta 5, T e l . 773. 
Godz. przyjęć 1-—2, 5—7. 

PIERWSZORZĘDNA 

STENOTYPISTKA 
s własną maszyną przyjmie pracę 

w godzinach popołudniowych. 
Oferty sub. „M. G.* do admin. 
Hp M '!» Wi M« b» IW ąn Ml >fl l p w* W i l * W 

LEKARZ "DENTYSTA 

powrócił. 
JLJLL. T T T 

tępi radykalnie muchy, komary, mole, 
pluskwy, karaluchy, prusaki i wszelkie 

inne owady. 

Osobiste. 
OSOBISTE. 

Łodzianin, p. Wolf Wiener, ukończył wydział 
prawny uniwersytetu Jagiellońskiego * tytułem 
magistrat praw. 

• C A S I N O 
Diii u l i i i i i tn p p i iilwiiiil 

1 I . " 
Bajeczne przygody dziewczyny z ludu, która niepraw
dopodobnie szybko stała się gwiazdą światowej sławy 

pod tyt. 

„Uśmiech Słońca" 
W rolach głównych: ^ f r f r f r Ę a 

Uera REYNOLDS i Georg K. ARTHUR. 
I I . 

Historja szaleństw i wybryków miljardcrki amerykańskie 
pod tyt 

PIESZCZOTKA" 
Real izacja CECIL B. d e M I L L E . 

^ W rolach głównych: ^ | 

ZE ZWIĄZKU LEGJONISTÓW. 
W związku ze zbliżającym słe zjazdem b. le

gionistów w WBnie sekretariat związku udziela 
w te) sprawie wszelkich informacji oraz przyj
muje zapisy tych b. legionistów, którzy wspól
nie zamierzała na zjazd z Łodzi wyjechać. 

Karty uczestnictwa zjazdu będą otrzymywa
li członkowie związku na podstawie legitymacji 
członkowskich. 

Sekretariat czynny jest w poniedziałki, środy 
1 piątki w godzinach od 18—21-ej w lokalu zwią
zku inwalidów wojennych, ulica Odańska 57. 

CHOR UKRAIŃSKI W HELENOWIE. 
Występy chóru ukraińskiego pod kierunkiem 

Grzegorza Wąsowicza, które odbyły się tydzień 
temu w Helenowie, znakomicie się udały, to też 
dyrekcja parku zaangażowała znakomity ten 
chór w zwiększonym zespole na dodatkowy wy
stęp, który się odbędzie dziś. 

Program zawiera: romanse cygańskie oraz 
rosyjskie 1 ukraińskie pleśni ludowe, wykonane 
będzie między ianejnl: Hej cyganie, Ech ty no-

CHARLES RAY 
Orkiestra pod kierunkiem 

p. L. KANTORA. 

P o c z ą t e k s e a n s ó w o g o d z . 3 - e j . 

Ceny biletów na I-szy seans 50 gr. i 1 zł. 
S a l a m e c h a n i c z n i e o c h ł a d z a n a . 

czeńka. Noc cicha, Słońce wschodzi, Wołga, 
Dubinuszka, Kazbek. 

Solowe numery wykonane będą przez zna
komitego tenora Grzegorza Wąsowicza oraz bas 
Borysa Szefnerowskiego. 

Koncert popularny pod dyrekcją Teodora 
Rydera odbędzie się dziś od godz. 6 po poł., a 
jutro. Jak zwykle, w niedzielę, o godz. 11.15 
przed poł. poranek muzyczny z programem na
der urozmaiconym. 

MAURICE DECOBRA. 

Anonim. + 
Pewnego dnia na placu Massena spo

tkałem mego przyjaciela, kompozytora 
Emila Monillette. Ucieszyłem się bar
dzo, — nie widzieliśmy się bowiem c«-
najmniej rok. Wyglądał nieszczególnie. 
Gdy zacząłem go jednak wypytywać, po
trząsnął głową i wskazał na pobliską ka 
wiarnie. Chciał ze mną obszerniej po
rozmawiać. 

Weszliśmy do środka, zajęliśmy 
miejsce przy stoliku i teraz dopiero 
Monillette rozpoczął mówić. 

— Drogi przyjacielu, jestem w bardzo 
zlej i przykrej sytuacji. 

— finansowej? — zapytałem, sięga
jąc ręką do portfelu. 

— Ależ skąd! „Sercowej". Widisz 
znudziła mi się już Fernanda. Cały rok 2 
nią żyję, a przyznasz, że to zawiele. 

— Ależ to jest śliczna kobieta. 
— Tak, przy sztucznem świetle. Ale 

W dzień, cała jej twarz, brrr... pokryta 
jest piegami. Powiadam ci, że nie mogę 
już dłużej... A ona, jak na złość, nie chce 
w żaden sposób mnie puścić od siebie. 
Oddałbym nie wiem wiele, gdyby się tyl 
ko od niej uwolnić. 

— Och 6 t a r y druhu, widzę że masz 
coś nowego na widoku. 

— No, tak i wcale się tego nie wsty
dzę. Nazywa się Diana de Bizon. Oczy
wiście pseudonim teatralny. Jest młodą, 
początkującą aktorką, ale jest piękna i 
ma talent i zobaczysz, że zrobię z niej 
gwiazdę. Będzie miała główną rolę w 
mojej nowej operetce. Tylko ta Fernan
da— Poradź mi, kochany... 

— Próbowałeś już z listem anoni
mowym? 

— Listy anonimowe? Tak otrzyma-
rem już kilka Pisano mi o zdradzie Fer-
nandy. Ale przyłapać jej nie mogę. 

— Nie, nie zrozumiałeś mnie — od
parłem. — Posłuchaj. Tu chodzi o to, 
by ona otrzymała anonim. Gdy się do
wie że ją zdradzasz, być może, że da ci 
wreszcie spokój, a później będzie już ląt 
wo wogóle się z nią pożegnać. 

— A wiesz, że to wcale nie głupie l 
— zawołał Monillette. 

— Tak, a ja sam napiszę list, nie zna 
przecież mego charakteru pisma. Wyśle 
my go dziś jeszcze do Fernandy i zoba
czysz... zobaczysz... 

Zawołałem kelnera, kazałem podać 
przybory do pisania i skleciłem następu
jący list: 

„Pani! 
„Jest mi bardzo żal Pani, gdyż przy

jaciel Jej E. M. zdradza Panią w potwor 
ny sposób. Jest to ordynarny gość, naj
większy szubrawiec, jaki dotąd bawił na 
Rivierze. Dziwię się, że Pani toleruje 
kpiny takiego łotra, takiego wyrzutka 
społeczeństwa. Przepraszam najmoc

niej, że pozwalam sobie radzić, ale, zna
jąc dobrze tego muzykanta bez talentu i 
bez czci, radzę, by go Pani jaknajrych-
lej wyrzuciła ze swej wil l i . 

Życzliwa". 
— Doskonale! — zawołał ucieszony 

Monillette. 
—• O, to z pewnością poskutkuje. 

Dziękuję ci serdecznie przyjacielu, od
dałeś mi nieocenioną usługę. Pozbędę się 
wreszcie tej piegowatej panny, która mi 
już wszystkie nerwy potargała. 

Po ośmiu dniach • spacerowałem po 
placu des Anglais. Miło mi było i weso
ło na duszy. Właśnie nie spuszczałem z 
oka pięknej blondynki, która grała w 
otwarłem oknie na banjo, uśmiechając 

się do mnie dyskretnie, lecz obiecująco, 
gdy mnie ktoś brutalnie szarpnął za ra
mię. Odwróciłem się wściekły. Przede 
mną stał Emil Monillette. 

— Mara cię wreszcie, ty fałszywy 
przyjacielu, ty zdrajco! — wykrzyknął 
hamując swą wściekłość. 

— Co się stało? Co ci uczyniłem złe
go? 

— Ach, zniszczyłeś zupełnie moje ży 
cie... 

— Ja? w jaki sposób? 
—Przez ten nieszczęsny anonim. 

Przez ten głupi list, który wysłaliśmy 
Fernandzie. 

— Jakto nasz genjalny plan strategi
czny? 

— Nie mów mi o genjalnym planie, 
bo cię wrzucę do wody, nieszczęśniku i 
Twój plan! Drogo mnie kosztował ten 
plan! Straciłem spokój i... niech cię zre
sztą wszyscy djabli. 

— Ależ wytłumacz wreszcie o co 
chodzi — krzyknąłem urażony. — Sam 
widziałeś, że chciałem ci jaknajlepiej... 

— A więc słuchaj. W poniedziałek 
przyszedł do nas ten anonim. Wstałem 
tego dnia wcześniej i zauważyłem go, 
między innemi listami. Dla ostrożności 
postanowiłem się ulotnić i powiedzia
łem pokojówce że nie wrócę na obiad. 

— Bardzo mądrze! — wtrąciłem. 
:— Tak, zobaczysz, jak mądrze. Wie

czorem wróciłem do domu. Obserwowa 
łem pilnie Fernandę i oczekiwałem wy
buchu wściekłości, gniewu, jednym sło
wem jakiejś sceny, która dała by mi 
pretekst do ucieczki... na zawsze. Ale 
nic. Była zupełnie spokojna. 

Później dopiero dowiedziałem się, że 
po przeczytaniu anonimu wariowała tro 
chę. Trzeba mi było zostać w domu. Mo
że by coś z tego wyszło. A ty mówisz, 
że mądrze. Wogóle jesteś dobrym do-. 

radcą. Zobaczysz zaraz™ 
Jej spokój denerwował mnie. Uciek* 

łem więc zaraz po kolacji. Wytłumaczy
łem, że mam coś ważnego do załatwie
nia. Jakoś minął ten dzień. Następnego 
dnia o 3 po południu miałem rendez-
douz ze słodką Dianą de Bizon, u niej w 
pokoiku. Znów wymknąłem się rano 1 
domu, a punktualnie o 3-ej pukałem do 
drzwi jej mieszkanka. 

Wszedłem do pokoju i oniemiałem. 
Zapłakana w podartym ubraniu leżała 
Diana na kozetce. Jedno oko miała o-
kropnie podbite. Gdy ujrzała mnie sko
czyła jak pantera: 

— Twoje przyjaciółka Fernanda by
ła tu u mnie. Pokazała mi jakiś list ano
nimowy, pełen obelg pod twoim adre
sem. Przypuszczała, że to ja go napisa
łam. I widzisz skutek. Spójrz na mnie. 
Nie chcę cię znać więcej. Ją zdradzałeś, 
mnie zdradzałeś. Wstrętny, przebrzy
dły człowieku. Wiele przez ciebie wy
cierpiałam. Wynoś się stąd. 

Emil z wściekłością potrząsnął mnie 
za ramię. 

— To wszystko Twoja robota! Skut
ki twego genjałnego planu! Straciłem 
Djanę, a Fernanda, która uważa mnie za 
nieszczęśliwą ofiarę intrygi, jeszcze bar
dziej się mnie uczepiła. ladmeś mnie 
ubrał. I co teraz będzie? 

— Widzisz, przyjacielu, jest ml do
prawdy bardzo przykro — zacząłem ze 
skruchą. •— Ale zdaje mi się, i t rrożna 
to wszystko naprawić. Wiesz, my teraz 
do Diany napiszemy anonim... 

— Co? Znów anonim? 
Emil zrobił się purpurowy. Zaklął 

pod wąsem, wskoczył do przejeżdżają
cej taxit i znikł, pozostawiając mnie na 
środku jezdni. 

I rób tu komuś przysługi! 
Tłum. Br. 
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Dzifc Inoccnfcgo P. M. 
Jutro: Marty P„ Oława 

Wschód łłoóca o g. 3.50 
Zachód słońca o g. 7.36 
Wschód ks. o g. 4.46 
Zachód ks. o fi. 0.00 
Długość dnia: 15.58 
Ubyło dnia: 1.10 

Precz z głodem mieszkaniowymi 
Komorne będzie stopniowo podwyższane do 172 proc. czynszu 
przedwojennego.—Właściciel domu otrzyma 100 proc, reszta— 

na fundusz budowlany. 
Znamienny pro jekt m i n i s t e r s t w a skarbu. 

Ż y t o s t a n i a ł o . 
Musi więc stanieć i chleb 

Pomimo obniżenia się w ostatnich ty 
godniach cen żyta z 50 ZL. za 100 klg. na 
40 zł., a w niektórych dzielnicach pań
stwa nawet do 38 zł., — cena chleba po 
została prawie bez zmiany. 

Na ten anormalny i wielce krzywdzą 
cy objaw zwrócił uwagę p. minister 
spraw wewnętrznych i polecił dostar
czyć sobie dokładnych danych. 

W wyniku ankiety p. ininister wydał 
polecenie wszystkim wojewodom bcz-
włocznego i osobistego zainteresowania 
się cenami chleba, stosując w razie po
trzeby jak najsurowiej rozporządzenie o 
ich normowaniu. 

Ceny chleba mają być zniżone w sto
sunku do spadku cen żyta w danej dziel
nicy. 

Są posady 
dla osób, posiadających średnie 

wykształcenie. 
Wobec częściowego powiększenia 

personelu starostwa grodzkiego w Ło
dzi, oraz niektórych starostw powiato
wych, kandydaci, pragnący wstąpić na 
pińsjwową służbę administracyjną, a 
l.ovr.Jający ukończone wykształcenie 
średnie (maturzyści) mogą składać po
dania do urzędu wojewódzkiego. 

Podania kobiet, oraz osób nic posia
dających pełnego średniego wykształ
cenia pozostawiane są bez rozpatrzenia. 

P r z e m y s ł o w c y z a p r a 
sza ją 

prac. biurowych na konferencję 
Jak się dowiadujemy, związek prze

mysłowców w odpowiedzi na pismo 
związku handlowców polskich, odpo
wiedział, że gotów Jest odbyć wspólną 
konferencję, celem omówienia warun
ków pracy i płacy. 

W związku z tem, odbyło się posie
dzenie poszczególnych- sekcji pracowni
ków biurowych, na którem poddano re
wizji dotychczasową tabelę płac i po
dział na kategorje i wysunięto cały sze
reg postulatów, które będą przedmio
tem narad na konferencji. 

Wymieniona konferencja odbędzie 
Się prawdopodobnie w poniedziałek 
przyszłego tygodnia, (b) 

Na pasach oficerów w. p 
widnieć będzie wizerunek żoł

nierza rzymskiego. 
Naskutek rozporządzenia min. spraw 

wojskowych o mundurach galowych dla 
oficerów W. P. przystąpiła mennica 
państwowa do wybijania klamer ź bron 
zu, które znajdować się' mają ha pasach 
ofjcerów na mundurach galowych. 

Na klamrach wy ry t y jest wizerunek 
żołnierza rzymskiego. 

Zebranie tramwajarzy 
w sprawie podwiźki płac. 

Na dziś wieczór zwołane zostało wal
ne zebranie pracowników tramwajo
wych, celem ustalenia programu akcji 
podwyżkowej. 

Na zebraniu dżisiejszem zapadnie o-
stateczna decyzja czy pracownicy re
zygnują z podwyżki, cży też gotowi są 
przystąpić do ostrej walki o wysunięte 
w swoim czasie postulaty, (b) 

Z Warszawy donosi (S): 
Jak się dowiaduję, w kołach rządo

wych omawiany jest obecnie projekt 
waloryzacji komornego, co zezwoli ło
by na stworzenie bardzo poważnego 
funduszu budowlanego. 

Projekt, ten staje się aktualnym z 
tego względu, iż władze centralne za
mierzają wszcząć energiczne kroki w 
kierunku likwidacji głodu mieszkanio
wego w Polsce. Projekt przewiduje, iż 
czynsz komornialny wynosić ma nie 
100 proc. wartości przedwojennej, lecz 
172 procent. 

Podwyżka ta nic byłaby wprowa
dzona oczywiście ódfazu, lecz stopnio

wo, w pewnej wzrastającej progresji. 
Zaczęłoby ją stosować już od 1 stycz
nia 1929 roku i Osiągnęłaby pełną w y 
sokość po 5—6 latach. 

Co się tyczy właścicieli domów, 
ci otrzymywal iby, ja"k dotychczas, 
ty lko 100 proc. komornego przedwo
jennego, nadwyżka zaś wpłacona by
łaby dp kas Funduszu Rozbudowy, 
który uzyskałby w ten sposób roczną 
kwotę w wysokości 400 mil ionów zło
tych. 

Ważny dla ogółu by łby punkt pro
jektu, ustalający, iż podatek lokalowy 
wymierzany będzie nadal w dotych
czasowej wysokości, t. zn. nic będzie 

Budowa domów robotniczych. 
Umowy z iedsiębiorcami zostały wczoraj podpisane 

Sprawa budowy domów robotniczych na Polesiu Konstanrynowskiem od 
dłuższego czasu emocjonująca społeczeństwo łódzkie, wkroczyła w stadjum 
realizacji. 

Długotrwałe pertraktacje z firmami budowlanemi zostały definitywnie za. 
łat wionę. Wczoraj bowiem w prezydjum magistratu pod przewodnictwem pana 
prezydenta Ziemięckiego odbyła słę konferencja komitetu budowy domów 
mieszkalnych z.przedstawicielami! firm: krajowe towarzystwo budowlane ,JK. 
T. B." w Warszawie, warszawską spółka budowlana oraz Tyller w Łodzi, któ
rym powierzono budowę bloków mieszkalnych na Polesiu Konstantynowskiem. 

Na konferencji tej omawiano szereg spraw, związanych z przystąpieniem 
do budowy domów robotniczych. Konferencja trwała cały dzień 1 wreszcie 
wszystkie sprawy zostały uzgodnione. 

Jutro nastąpi oficjalne podpisanie umowy magistratu z wymlenionemi po
wyżej firmami. We wtorek zaś przyszłego tygodnia rozpocznie się kopanie 
fundamentów. 

Uroczystość założenia kamienia węgielnego pod domy robotnicze na Pole
siu Konstantynowskiem odbędzie się w drugiej polowie września, (p). 

Kafastrola pod Skierniewicami 
6 osób rannych, 2 parowozy i 5 wagonów rozbitych. 

Z Warszawy donoszą: 
. Nocy wczorajszej około godz. 2.20 

pod •Nieborowem pomiędzy Skierniewi
cami a Łowiczem wydarzyła" Się 

katastrofa kolejowa. 
Pociąg mieszany osobowo - towaro

wy Nr. 451, wyjeżdżający.z początko
wej stącj:,zę•Skierniewic o godz. 1.55, 
opuściwszy o g. 2.15 Nieborów, w sie
dem minut potem w poblfiźu stacji Bo
browniki 
wpadł na pociąg towarowy Nr. 486... 

Rozległ się huk miażdżonych paro
wozów, tTzask gruchotanych wagonów 
ii brzęk potłuczonych szyb. W wagonach 
słychać było , 

jęki rannych. 
-Skut tó zderzenia były straszne. Oba 

parowozy uległy zgnieceniu tendrów i 
uszkodzeniu przewodów. 3 wagony po
ciągu osobowego i brankąrd zostały 

rozbite. 
W pociągu towarowym doznały usz

kodzeń 2 wagony. 
Z pośród obsługi obu pociągów 

ranni zostali: 
maszynista pociągu osobowego Lewan
dowski, kierownik tego pociągu Wacław 
Waśnicwski i konduktor Jan Lewandow 

Dyżury aptek. 
Dziś. w nocy, dyżurują apteki: L. Pawlow ; 

skiego (Piotrkowska 309), S. Hamburga ((ilów-
na 50), B. Głuchowskiego (Narutowicza 4), J. 
SItkiewicza (Kopernika 26), A. Charemzy (Po
morska 10), A. Potasza (Plac Kościelny 10). (b) 

obliczany od dodatkowych, walory
zacyjnych sum. 

Projekt ten ma być pono już na 
jesieni przedłożony do zatwierdzenia 
sejmowi. Motywowany on będzie wiel 
k im głodem mieszkaniowym, k tóry w 
niemniejszej mierze osłabia siły spo
łeczne, aniżeli świadczenia, poparty 
zaś będzie przykładami z zagranicy, 
gdzie w ten sposób zdołano zl ikwido
wać częściowo tę straszną klęskę. 

Miało to miejsce w Niemczech, 
gdzie komorne waloryzowano w w y 
sokości 142 proc. kwo ty przedwojen
nej i to w szybszem znacznie tempie, 
aniżeli przewiduje projekt ministerstwa 
skarbu. Czechosłowacja również w, 
ten sposób uzyskała fundusze budo
wlane a obecnie Francja zamierza prze 
prowadzić podobny projekt. 

Jak się dowiaduję, w najbliższym 
czasie rozpocząć się mają konferencje 
międzyministerialne w tej sprawie. 

sk», wszyscy ze Skierniewic, oraz ma
szynista pociągu towarowego Leonard 
Rjahcr. Pozatem 

rany odniosło 3-ch pasażerów: 
Wacław KoryńSki z Płocka, Salomon 
Zalesiński z Gostynina i Moszek Gros 
z Łowicza. 

O godz. 3.45 na miejsce katastrofy 
przybył 

pociąg ratunkowy 
t lekarzami i personelem technicznym. 

Po udzieleniu pomocy rannych prze
wieziono 

do szpitali 
w Skflęrnfewicach i Łowiczu. 

Służba kolejowa zajęła się uprząta
niem połamanych desek i żelaza, zaście. 
łającego tor i usunięciem uszkodzonych 
wagonów i lokomotyw. 

Na miejsce zjechała 
komisja śledcza kolejowa 

z Warszawy i Władze administiracyjno-
poKcyjne ze Skierniewic i Łowicza. 

Przyczyną katastrofy było przejecha
nie sygnału przez pociąg towarowy ko 
ło Bobrownik. 

Przerwa w ruchu trwała do godz. 8 
rano. 

Samobójstwo aktorki. 
Po sprzeczce z mężem skoczyła 

pod samochód. 
Z Warszawy donoszą: 
Wczoraj w nocy powracali z teatru 

w galerji Luxenburga Kazimierz Bojon 
t żona jego Eugenja Bojon-Bryszewska, 
oboje aktorzy, zamieszkali w Al. Jero
zolimskich 103. 

Między małżonkami wynikła sprze
czka. 

Zdenerwowana p. Bojonowa w pe
wnym momencie chciała rzucić się pod 
przejeżdżający tramwaj. Przeszkodzi! 
temu mąż. 

Gdy Bojonowie byli już w Al. Jero
zolimskich w pobliżu ul. Chałubińskie
go, p. Bojonowa wyrwała się mężowi I 
skoczyła pod pędzący samochód. 

Kierowca nie zdążył już zatrzymać 
auta... 

Tym samym samochodem przewie
ziono desperatkę do szpitala Dzieciątka 
Jezus, gdzie nie odzyskawszy przytom
ności — zmarła. 

Bojonowie,pobrali się zaledwie przed 
rokiem. 

godz 
9 
wiecz 

W Y S T Ę P Y S Ł Y N N E G O 

ROSYJSRO-DHRAlASKlEGO (Dlii 1181 
W ZWIĘKSZONYM KOMPLECIE 

W programie: „Ach, ty noczenka. W polu brzózka stała. Noc cicha. 
Kazbek. Dabinuszka oraz inno pieśni i romans, cygańskie. 

I OH GODZ. E-EJ MM P IPOLOT POD tyt. TEODORA RY0ERA 
. 1 Jutro o godz. 11.15 przed pot. P O R A N E K . 

Awanse oficerów rez. 
po odbyciu ćwiczeń. 

Oficerowie rezerwy od czasu zwolnic 
nia ze służby czynnej nie mieli prawa a-
wansu i pozostawali dotychczas wciął w 
tej samej randze, w jakiej odeszli pod
czas demobilizacji. 

Obecnie otwiera się przed nimi moż
liwość awansu zwłaszcza w stopniach 
niższych — oficerowie bowiem sztabo
wi w rezerwie nadal nie mogą awanso
wać. 

Podporucznicy rezerwy po odbyciu 
dwu ćwiczeń wojskowych będą w miarę 
do swych kwalifikacji awansowani na 
poruczników. Porucznicy zaś będą mo
gli zostać kapitanami również po dwu 
ćwiczeniach i po zdaniu egzaminu. 

Oficerom rezerwy, pełniącym jakiś 
czas służbę czynną, zalicza się każde pół 
roku tej służby za jedno ćwiczenie. 

Wnioski awansówe mają dowódcy 
pułków nadesłać do właścii*ych depar
tamentów M. S. Wojsk, do dnia 1 listopa 
da b. r. 

Jakie były ceny 
na wczorajszym targu. 

Wczoraj na rynkach łódzkich sprzedawano*, 
masło 6—7.50, ser 1.80—2.00, jajka 2.10—2.50. 
twaróg 1.40—1.50, mleko 40—45 gr., śmietana 
2.40—2.50. kartofle 35—40 gr, marchew 5—10 gr. 
buraki 10 gr„ ogórki 40—60 gr, szpinak 60—80 
gr., szczaw 60—80 gr., knlaiiory 40—80 gr., po
midory 4—5 zł , fasola 2.10—2.50, cobula 8*1— 90 
gr., kapusta 10—3j) gr., kurczę 1.75—2.50,- kura 
4.50—5.50. kaczka 4—5.50, geś 9—10 XL (b) 

L 
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Lombard nie ma pieniędzy. 
Biedni ludzie wpadają w sieci pokątnych lichwiarzy 

Mamy do zanotowania fakt niezmier
nie smutny, świadczący o strasznej pau 
peryzacji ludności naszego miasta. 

Oto jedyny lombard w Łodzi, który 
dotąd doskonale wywiązywał się z swe 
go zadania, jest obecnie przepełniony, 
jak nigdy. Nędza ludzka, zdawałoby 
się, ściągnęła do niego wszystko możli
we i niemożliwe. 

I doszło wreszcie do tego, że od nie
dawna w lombardzie stale brakować 
poczynają pieniądze na pożyczki. Na
tłok jest tak wielki, że już o godz. 11-ej 
rano (o 9-ej lombard otwierają) taksa-
tor otrzymuje z kasy zawiadomienie, by 
przestał przyjmować fanty. 

Dowiadywaliśmy się o przyczynie i 
faktycznie okazało się, iż cały kapitał 
obrotowy wielkiej bądź co bądź insty
tucji, został rozpożyczony pod zastaw 
fantów. Takiej pielgrzymki do lombar
du, jak w roku bieżącym, jeszcze nie 
notowano. 

Przy okazji pragniemy poruszyć pe
wną sprawę. Chodzi o szacowanie 
przedmiotów w lombardzie. Byliśmy 
świadkami, kiedy taksator tak dowol
nie, bodaj-źe z zupełną nieznajomością 
rzeczy, oceniał oddawane mu przed
mioty. 

I tak nprz. złoty zegarek, znanej 
szwajcarskiej f i rmy, wartości 650 zło
tych, oszacowany został przez taksato-
ra na... zł. 125, pożyczono zaś zł. 100. 

Nie zamierzamy w tej chwil i wkra
czać w kompetencje dyrekcji lombardu 
f dysponować w jaki sposób I jakie su
my pożyczać pod zastaw fantów. Nie 
chodzi o pożyczki lecz o szacunek war

tości, na to zaś pragniemy zwrócić u-
wagę z łatwo zrozumiałych powodów. 

Powiedzmy, że lombard został o-
kradziony. że się spalił, że... małoż to 
może się zdarzyć wypadków! 

I oto właściciel zegarka wartości 650 
złotych, otrzymuje tytułem odszkodo
wania tylko 125 złotych, oczywiście z 
potrąceniem jeszcze procentów. 

To są rzeczy niedopuszczalne i na to 
czynniki miarodajne winny zwrócić u-
wagę. Fanty oddawane do lombardu 
muszą być należycie zabezpieczone. 
Wysokość pożyczki może być najmniej 
sza, wysokość szacunku jednak musi 
być utrzymana na właściwym pozio
mie. Tego należy domagać się od dy
rekcji lombardu. 

Czas zaiste najwyższy, by powstał 
w Łodzi lombard miejski. Myśl rzuco
na przez uprzednie władze miejskie, nie 
wykonane jednak przez nie, jak wszy
stkie zresztą projekty, winna być zrea
lizowana obecnie. Ukróciłoby się sa
mowolę lombardu prywatnego, wyko
rzystującego swe monopolowe stano-

jwisko i dałoby możność biednej ludno
ści na zaciąganie pożyczek na godzi
wych warunkach. S. 

Szklane oko dżentelmena 
zdradziło nieuchwytnego dotąd zbrodniarza. 

M O Z W A ^ Ł T U I 

TEATR POPULARNY-
ZAKOŃCZENIE SEZONU. 

* Jeszcze tylko dzłs i jutro dwa przedstawie-
aśa 9 0 cenach najniższych (od 40 groszy do 1 
xi.) melodyjnej operetki w 3 aktach .Gejsza". 

W poniedziałek ł wtorek przyszłego tygod
nia znakomita komedia „Klub kawalerów" M. 
B&Iucktego — b«d* to dwa ostatnie przedstawię 
ma w bieżącym sezonie. Ceny najniższe. 

Bilety nabywać można w kasie teatru przy 
uŁ Ogrodowej i w kwiaciarni B-cl Dymków-
skJeh. plac Kościelny 4. 

„CHATA ZA WSIĄ". 
Wobec niepewnej pogody przcdteawienla 

„Chaty za wsta" odbędą się tylko w sobotę 1 w 
niedzielę o godz. S po południu w parku „Julia
nów". Bilety w cenie 1 zł. dla dorosłych 1 50 
croszy dla dzieci. 

TEATR LETNI „GONG" 
przy uL Cegielnianej 16. 

Rcwja „Słomiani wdowcy łącznic 
<rię" zdobyła wyjątkowe powodzenie. 
Tłumnie zebrana publiczność bawiła się 
znakomicie, oklaskując wszystkich wy 
konawców doskonałego programu. 

Swietnć piosenki i recytacje w koncer-
toweml wykonaniu pp. Buczyńskiej, 
Gzartorzyskiej, Sawickiej, aktulane pio 
senki i konferencjerka Gustawa Cybul
skiego, niezrównany Czesio Skoniecz
ny, który wraz z Sielańskim występuje 
jako para niemowląt, tańce i doskonałe 
piosenki finałowe „Bujać to my, a nie 
nas" i „Słomiani wdowcy łączcie się" 
składają się na całość bardzo udaną i 
wróżą rewjl tej długotrwałe a zasłu
żone powodzenie. 

Dziś dwa przedstawienia o godz. 8 
i 10-ej. 

Z Warszawy donoszą: 
W związku z tragicznem zabójstwem 

posterunkowego Grflado w Radości, po
licja powiatowa pa'trolując dziś w nocy 
okolice Wawra, natknęła sie na jakie
goś młodego człowieka. 

Ubrany był bardzo elegancko, zacho
wywał s*ę spokojnie. 

— Pańskie dokumenty? — zagadnął 
komendant pa<trolu. 

Młody czuowiek przedstawi paszport 
na nazwisko Lawendowskiego. 

— A gdzie pan mieszka — dlaczego 
pan nie jest meldowany? 

Młody człowiek nieco się stropił. 
Odprowadzono go na posterunek i 

poddano badaniom. Jednemu Z wywia
dowców twarz rzekomego Lawendow
skiego wydała SN znajomą. 

Specjalnie uderzył wywiadowcę fakt, 
że 
młody człowiek ma Jedno oko szklane. 

To szklane oko dało wywiadowcy 
bardzo dużo do myślenia... 

Nagle zagadnął młodzieńca: 
.— Czy to nie-pam czasami jakiś rok 

temu był przyłapany na gorącym u-
czynku włamania. Miał pan wtedy re
wolwer—prawda? 

PODRĘCZNIK PRZYSPOSOBIENIA WOJ
SKOWEGO. 

Podręcznik ten zawiera całokształt wiado
mości wojskowych, oraz ogólnych, z zakresu 
przysposobienia wojskowego. Dzieli się on na 
?1 rozdziałów. / 

1) wiadomości o Po'sce, 2) organizacja sił 
zbrojnych. 3) powszechny obowiązek slnżbv 
wojskowej: 4% przysposobienie wojskowe- 5) 
metody i programy p. w., 6) służba wewnętrz
na; 7) musztra; 8) nauka o. broni: 9) nauka 
strzelania; 10) terenoznawstwo; U ) pionierka; 
12) służba polowa, 13) grenadjerka; 14) gazo-
znawstwo; 15) obrona przeciwlotnicza; 16) łą
czność; 17) wychowanie fizyczne ] sport; 18) 
higjena; 1°) szermierka; 20) ulgi w służbie woj 
skowej; 21) warunki przyjęcia do szkół wojsko 
wych. Z tego pobieżnego wyliczenia rozdzia
łów pracy wynika, że Jest ona niejako oncyklo-
podją, zawierającą wszystko to, co członek su
rowy jak i instruktor przysposobienia wiedzieć 
powinien. Omawiana książka wydaną jest w do 
godnym formacie kieszonkowym (16 5X12 cm). 
Objętość jej wynosi 416 stron druku oraz 200 
rycin i 5 tablic rozkładowych. Gruntowny ten a 
jednocześnie przystępny podręcznik, oparty jest 
na oficjalnych, programach % j * . 

Wyścigi konne w Łodzi. 
Program dzisiejszych zawodów w Rudzie Pabianickiej 

GONITWA L 
Dystans 3200 mtr. Nagroda 1200 ZT 

„Demagog* — wł . p. Stokowskiego. 
JKirkes" — wł . p. Strużyńskiego. 
„Czeczuga" —- w ł . p. Rago. 

GONITWA IL 
Dystans 1600 mtr. Nagroda 1.000 zt. 
t „Ave" — wł . st, Verkaya. 

„Amor" — wł . I p. ułanów krecho-
wiecklch. 

„Aramct" — wł . p. Dydyńskiego. 
„Aino" — w ł . p. Budnego. 
„Faszysta" — wł . p. Rago. 
„ Intryga" — w ł . 7 p. strzelców kon. 

GONITWA Ul . 
Dystans z przeszkodami 2400 mtr. 

Nagroda 900 zł. 
„Erula" — wł . p. Strużyńskiego. 
„Kochany Książę" — wł . p. Staszew

skiego. 
.Blue Mountain" t - wł . 7 p. strzel

ców konnych. 
GONITWA IV. 

Dystans 1300 mtr. Nagroda 700 zł. 
JDarius" — wł . Verkaya. 
„Aramet" — wł . p. Dydyńskiego. 
„Fez" — wł . p. Dydyńskiego. 
„Fez" — wł. st. Lubicz. 
„Asnan" — wł . st. Topór. 
„Zbroja" — wł. p. Zakrzewskiego. 
„Bzura" — wł . s t Ktery Szepietów. 
„Estokada" — wł . p. Strużyńskiego. 
„Radlok" — wł . hr. Donesmarka. 

GONITWA V. 
Dystans 1600 mtr. Nagroda 1.200 zL 

„Zulus" — wł . Verkaya. 
„Cecora I I " — wL p. Endera. 

„Bromin" — wł . st. Ktery Szepietów 
„Amor" -— w ł . I p. ułanów krecho-

w l c c l k i c j ł K 
„Eskorta" — wł . p. Strużyńskiego. 
„Alno" — wł . p. Budnego. 
„Goliath" — wł . hr. Szpnborna. 
„Juljusz" — wł . p. M. Róga. 
„Zygf ryd" — wł. p. Zakrzewskiego. 

GONITWA VI . 
„Ar lekin" — wł . p. Krukowskiego. 
„Dzisna" — wł . p. Rogowskiego. 
„Ułan I I " — wł . p. Szaszkicwicza. 
„Jazzband" — wł . 1 pułku ułanów 

krechowleckich. 
„Irena" — wł . pp. Kośmińskiego i Ja

sińskiego. 
„Wacarat" — wł . p. Rómmla, 
„Arystokratka" — wł . p. M. Róga. 
„Murman" — wł . p. Karbowskiego. 

GONITWA VIL 
Dystans 2100 mtr. Nagroda 800 zł. 

„Bagnet U" —- wł. 1 pułku ułanów 
krechowieckich. 

„Dumny" — wł. p. Mirnego. 
„Flos" wł . p. Dzierzbickiego. 
„Eorgias" — wł . margr. hr. Wielo

polskiego. 
„Demagog" — wł . p. Stokowskiego. 

NASI FAWORYCI 
I. — „Kirkes". 
I I . — „Ave " — „Alna I I" . 
n i . — „Kochany Książę". 
IV. — „Bzura" — „Darlus". 
V. — „Goliath" — „Bramin" 

lus". 
VI . — „Wacarat" — „Ułan I I — „Ar

lekin". 
VI I . — lEorgias" — „Bagnet I I" . 

*Zu-

Oszust udawał prawnika. 
Kupcy łódzcy padli ofiarą sprytnego aferzysty. 

Przed! kłfku mf esłącarni w niektórych 
pasmach łódzkich ukazało się ogłoszenie 
niejakiego Jerzego Wyrwie za z Warsza
wy , który jpoiecał się< łódzkim kupcom 
Jako prawnik, załatwiające wszelkiego 
rodzaju zlecenia, j a k to inkasa weksli, 
ściąganie otwartych należności i t p. 

Niektóre firmy łódzkie poleciły swym 
znajomym w Warszawie by sprawdziły 
jaką opmją s>ę ów prawirk : rze
czywiście otrzymały wiadomość, że 
przy uHcy Now> świat 28 mieści sie lo
kal owego prawnika, dość porządnie u-
meblowany. 

Cały szereg f irm udzśel®o Wyrwie zo-
w i zleceń, z których przez pewaen czas 
wywiązywał się dobrze, lecz wkrótce 
odpowiedzi od Wyrwicza przestały nad 
chodzić i kupcy n»c wiedzieli co się stało 
z przesłanymi doń .wekslami i innemi 
zleceniami. 

Wreszcie jeden z kupców, który za
wierzył Wyrwiczowi 2800 zł., a mia
nowicie, Stanisław Rob as. udał s&e do 

Warszawy I tam przekora! sie, że Wyr-
wtez „wyrwał" z biura, drzwi zamknię
te są na kłódkę, a nawet szyktók zdję
ty. 

Tak sarno zmartwieni bytó różrn kup-; 
cy warszawscy l wszyscy razem udali 
s*ę do policji która wszczęła dochodze
nia. 

Jeden z przodowników dowiedział 
się, że Wyrwicz vel Mundsztuk przy
chodził często do domu, by wyjmować 
listy ze skrzynki, więc zaczaił sde w ko
mórce i przyłapał Wyrwicza onegdaj 
rano. 

Okazało sie ze liczba ofiar oszusta 
jest wielka, gdyż kupował on wiele, a 
nawet stołował się za fałszywe weksle, 
a niiezaleimie od tego przywłaszczał so
bie weksle i czeki, przysyłane mu przez 
kupców warszawskich »łódzkich do in
kasa. 

Wyrwicza osadzono w wiezieniu, a, 
łódzkie jego ofiary wezwano do urzędu i 
śledczego na konfrontacjo, (b). i 

— Pan się chyba MYT—rzekł nie
pewnym głosem młody człowiek. 

Wywiadowca jednak był absolut nie 
pewny, że się nie myli. 

Sprawdzono jeszcze rejestry w urzę
dzie śledczym. Okazało się. że figuruje 
tam ów Lawendowski, tylko, że 
pod prawdzłwem swołem nazwiskiem 

Lucjana Kłosowskiego. 
# Kłosowski widział, że dalej wypierać 

się nie będzie już celu. Przyznał się, że 
to istotnie on dokonał włamania, o któ-
rem wspominał wywiadowca. 

Przyznał s»e dalej^ że po wyjściu z 
więzienia w ciągu ubiegłego roku 

dokonał 18-tu włamań, 
w roku bieżącym ma już na sumieniu 5 
włamań. 

Stałą metodą Kłosowskiego było „ w y 
najmowanie" pokojów w eleganckich 
witach podmiejskich. Pokój przeważnie 
nie odpowiadał wymaganiom młodego 
człowneka i 

tranzakcja nie dochodziła do skutku. 
Niedługo później dokonywano kra. 

dzieży;. Kto był itym włamywaczem ni
gdy nie można było wyśledzić... 

Kłosowski pochodził z inteligentnej ro . 
dżiny. Ojciec jego był urzędnikiem. Był 
on w czwartej klasie, kiedy stracił ro. 
dziców. Od tej pory nie mając rodziny 
i opiekli staczał się coraz ni-żci. 

Kiedyś, w czas»e jakiejś bijatyk? z pŁ» 
janymi kamratami, stiracił oko. 

RAPJgpROtJfe^l 
SOBOTA, 28-go LIPCA. 

12.00—13.00 ±- Muzyka z płyt gramofonów 
wych firmy „Józef Weksler" (Warszawa, Maj 
szalkowsk 132) — Jencralnego Przedstawicie, 
la na Polskę Wytwórni Angielskiej „His Ma-
ster'8 Voice". 13.13.10 — Sygnał czasu, hejnaj 
z Wieży Marjackiej w Krakowie, komunikai 
lotniczo - meteorologiczny. 13.10—15.00 —« 
Przerwa. 15.00—15.20 — Komunikaty: metce-
roiog'czny, gospodarczy, nadprogram. 15.20—t 
17.00 — Przerwa. 17.00—W.25 — „Przegląd po 
lltykl międzynarodowej za m. czerwiec" (z cy
klu odczytów' org. przez Min. Spraw Zagrań.) 
-— wygł. dr. Jan Grzymała-Grabowłecki. 17.25 
—17.50 — Odczyt p. t, „Z nowszych badań nad 
budową mózgu" — wygi. dr. Piotr Słonimski. 
17J50—18.00— Przerwa. 18.00—19.00 ~ Pro-
gram dla najmłodszych. Transmisja z Krakowa. 
19.00—19.20 — Rozmaitości. 19.20—19.30 — 
Przerwa. 19.30—19.55 — Odczyt p. t. „Dubrow
nik i— Raguza — Perła słowiańskiej Rlvlery" 
(Dział „Podróże") — wygi. red. Stanisław Orek. 
20.15 — Koncert popularny Orkiestry Filhar
monii Wars z , organizowany wespót z Pol-
sklem Radjo (transmisja z Doliny Szwajcar
skiej). Wykonawcy: Orkiestra pod dyr. Zdzisia 
wa Górzyńskiego i Helena Zvoni-Skrzypicw-
ska (śpiew). W przerwie biuletyn „Messagei 
Polonais" w Jęz. francuskim. Część I. Komzak: 
Marsz „Baraterja"; 2) Weber: Uwertura do op, 
„Wolny Strzelec": 3) Waldteufe: Walc „Mój 
syn"; 4) Lehar: Gawot „Syifldy"; 5) Brahms: 
Taniec węgierski g-moll. Część I I . Lehar: Pot-
pouri na tematy z operetki „Druciarz"; 7) Mo
niuszko: Pleśń żołnierska; 8) O. Strauss: „Or
kiestra nadchodzi"; 9) Arje i pleśni odśpiewa p, 
H. Zvoni - Skrzypiewska. Cześć I I I . 10) Recy. 
tacje; 11) Czajkowski: Polonez z opery „Euge
niusz Onegin"; 12) Wroński; Polka „Helenka"} 
13) Lewandowski: „Wesele w Ojcowie", ma
zur; 14) Komrak; „Eh carrlere", galop. 22.00— 
22.20 — Sygnał czasu, komunikat lotniczo-me
teorologiczny. 22.05—23.20 — Komunikaty PAT. 
22.20—22.30 — Komunikaty:, policyjny, sporto
wy l nadprogram. 23.30—23.50 — Muzyka ta
neczna z Test. „Oaza". Orkiestra pod kier. W 
Roszkowskiego i Igo. Karbowiaka. 

ODEZWA. 
Na terenie województwa łódzkiego 

w niemal wszystkich powiatach rożmle-i 
szczone są kolonje dzieci polskich z Nie
miec w wieku szkolnym. Komitet wo
jewódzki, który przy współudziale sa
morządów i powiatowych komitetów 
temi dziećmi się opiekuje zwraca się tą 
drogą do społeczeństwa łódzkiego z u-
przejmą prośbą o składanie w lokalu 
związku obrony kresów zachodnich w 
Łodzi, Aleje Kościuszki 53, odpowied
nich książek polskich i innych darów, 
ktÓreby mogły stanowić pożyteczną 
pamiątkę dla tych dzieci z pobytu w 
Polsce-

Za Wojewódzki Komitet 
(—) Wanda Jaszczołtowa 

Hon. Przewodnicząca Komitetu 

Jan Dychdaiewlcz 
Przewodniczący Akcji Organ. 

I Przechodząc przez ulicę 
rozetrzyj się uważnie, unik

niesz kalectwa i śmierci. 
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Tajemnice polsKiego lotu przez AtlantyK 
Majorowie Kubala i Idzikowski nie polecą. 
Przykry układ z francuzami uniemożliwia rozpoczęcie lotu. 

W dniu 'wczorajszym w rannych go
dzinach przyleciała z Poznania do Ło
dzi eskadra bojowa 3 p. lotniczego. 

Na lotnisku łódzkiem w Lublinku wy
lądowało 8 aparatów, pilotowanych 
przez oficerów lotników. 

Pobyt eskadry lotniczej w Łodzi po
trwa kilka tygodni do czasu ukończenia 
ćwiczeń dywizyjnych. 

Korzystając z pobytu sympatycznych 
gości, zwracamy sie do nich z tak ak-
tuamem pytaniem, 
co sądzą o ustawicznem zwlekaniu z 
totem transatlantyckim mjr ów Idzikow

skiego I Kubali? 
— Rozumiemy niezwykłe podniece

nie naszego społeczeństwa i denerwo
wanie się tyle już miesięcy zapowiada
nym lotem. Rzeczywiście tylokrotne za
powiedzą i następne dementowania nie 
mogą dodatniego wywołać wrażenia. 

— Jedno z całą stanowczością może
my stwierdzić, a mianowicie, Iż o locie 
mjra Idzikowskiego i Kubali tak długo 
nile można myśleć, dopóki nie odbędzie 
się szczęśliwy przelot francuza] 

— Jest to smutny, lecz niestety praw
dziwy fakt 

Największa w Polsce 
lecznica 

zostanie wybudowana na Bałutach 
Jak już donieśliśmy, starania łódzkiej 

kasy chorych o pożyczkę w wysokości 
2 miljonów złotych zostały uwieńczone 
pomyślnym rezultatem. 

Pieniądze te otrzymywać będzie ka
ta chorych w miesięcznych ratach po 
150 tysięcy złotych, przyczem przy pier 
wszej racie zaliczkowo otrzyma kasa 
200 tys. zł. 

Kredyt ten użyty będzie wyłącznie 
na cele inwestycyjne, jak ukończenie 
budowy instytutu fizykalnego leczenia, 
i głównie na budowę wielkie] lecznicy 
na Bałutach, która to dzielnica jest zu
pełnie pozbawiona jakiejkolwiek pomo
cy lecznicze], co bardzo ujemnie odbija 
de na stanie zdrowotnym mieszkańców 
lej części miasta. 

Lecznica, której ukończenia budowy 
w najbliższych miesiącach należv sję 
spodziewać, obliczona jest na przyjęcie 
! tysięcy chorych dziennie. 

Będzie to monumentalny gmach zao
patrzony w najnowsze aparaty 1 wypo-
tażony na wzór wielkich klinik na za
chodzie. 

Ramy okienne zamówione są w wy 
twórni inwalidów wojennych w Piotr
kowie. Na przeprowadzenie kanalizacji 
I roboty elektryfikacyjne rozpisany zo
stał konkurs. 

Lecznica na Bałutach będzie najwię-
feszym zakładem w Polsce. LuJności 
Bałut odda ona nieocenione usługi, a 
łódź szczycić się będzie mogła jeszcze 
lednyrn dowodem swej żywotności i roz 
machu, (hb.) 

Nie warunki atmosferyczne, podawa
ne jako powód zwłOki, — lecz oficjalny 
układ między władzami francuskiemi a 
naszymi lotnikami, na mocy którego to 
układu odlot polskich pilotów nastąpić 
może dopiero po udanym przelocie pi
lota - francuza. 

Skargi, zarzuty i ataki prasy polskiej 
na lotników naszych za rzekome ośmie
szanie imienia polskiego są niesłuszne i 
wielką im krzywdę czynią. 

Nikt z nas nie może sądzić, iż Idzi
kowski i Kubala nie cierpią moralnie. 
Warunki lotu są rzeczywiście tak przy
kre, iż wogóle celowość lotu staje pod 
silnym znakiem zapytania. 

— Cóż bowiem i kogo mamy rekla 
mować? 

Aparat francuski, motor francuska, od
lot z lotniska francuskiego i do tego 
jeszcze po uzyskaniu palmy pierwszeń
stwa przez lotników francuskich. W ta
kich warunkach jest bardzo możliwe, iż 
wogóle w tym roku lot nasz nie na 
stąpi, względnie iż lotnicy nasi sami 
zrezygnują! Każdy ma nerwy, a te, 
przez ciągłe odraczanie terminu startu, 
mogą też zareagować. 

Nic ulega wątpliwości, iż znaczenie 
lotu naszego po locie francuskim zma 
leje bardzo. 

A cóż na pocieszenie mogą mi 

Strajk adwokatów warszawskich. 
Paleslra nie będzie bronić złodziei mieszkaniowych. 

Z Warszawy donoszą. 
„Można być świnią —ale z taktem'' 

głosi jedno z przysłów. 
Tak zwanym pospolicie złodziejom— 

„mieszkaniowcom" w ostatnich czasach 
zabrakło właśnie tego „taktu" — czego 
rajprawdopodobniej gorzko będą żało
wać. 

Że bowiem grasowali więcej niż zaz
wyczaj — no, to już ich zawód ale nie do 
darowania, iż ofiarą ich coraz częściej 

stawali się... adwokaci. 
To też jeden z dowcipnych mecena

sów powiedział — dość! 
— My tych gałganów bronimy, a oni..'. 
Tą drogą powstał projekt strajku i 

adwokaci stołeczni prawdopodobnie nie 
bawem 

przestaną bronić 

wszystkich złodziejów, zamieszanych 
sprawy kradzieży mieszkaniowych. 

Strajk ten ma trwać tak długo, aż sto 
sumki nasze staną się podobne zagranicz 
nym, gdzie złodzieje - dżentelmeni, gdy 
im się nawet przez nieświadomość zda
rzy okraść przypadkiem — być może — 
swego przyszłego obrońcę, 
odsyłają ma skradzioną rzecz często na
wet dołączając pełen pięknych przepro

szeń i ubolewań list. 
A no, zobaczymy. Adwokaci mają 

świetną broń w ręku i jak się nam wyda
je, z całą pewnością 
złodzieje mieszkaniowi dadzą im pokój. 
Posuwając się dalej w tym kierunku — 
możeby tak wogóle złodzieje „wypo-
rządnieK" i kraść przestali? 

panowie powiedzieć? Słyszeliśmy o in
nym zamierzonym wielkim locie przy
gotowanym w pełnej tajemnicy. 

' — Owszem. Jest w tem wiele praw
dy. Właśnie wczoraj jeszcze rozmawia
łem z por. Kaliną, który przywiózł do 
Polski z Amsterdamu wspaniałego Fok-
kera. Słusznie jednak nic się o tem nie 
pisze. Mogę panu jedynie zdradzić, — 
mówi dowódca eskadry, — iż lot ten 
prawdopodobnie prędzej nastąpi, niż z 
lotniska w Le Bourget. 

Aparat jest gotów do drogi i czeka 
tylko rozkazu na lotnisku w Dęblinie, 
jednym z największych w Europie. Kie
runek i cel lotu trzymane są w tajem
nicy. 

Faktem jest, iż por. Kalina rwie się 
do powietrznego skoku 

s Dęblina do południowej Ameryki, 

Przygotowania ukończone, a popalone 
palce i otoki ócz pilota dowodzą, Iż pra
cował już dobrze na swym aparacie. 

Na lot ten jednak nic daje zezwolenia 
ministerstwo wojny, tak, iż raczej por. 
Kalina poleci 

do Kairo I z powrotem. 
Zresztą nic pewnego powffledzJeć oto 
mogę. — 

Lotnósko łódzkie poitryłb się płócfeo-
nymł hangarami. 

Eskadra rozbita swój polowy obóz. 
Po raz pierwszy gości Łódź tyle apa
ratów wojskowych. 

Na totnńsku ruch się ożywił. 

iykiem Instytucji społecznej 
nie wolno uprawiać spekulacji mieszkaniowe]. 

Działalność spółdzielni mieszkaniowych winna być Ściśle kontrolowana. 
Na posiedzeniu komitetu rozbudowy I dzielni giełdy mieszkaniowej 

Robotnik wraz z synem 
tzukał śmierci pod kołami pociągu 

Z Dąbrowy donoszą: 
Maszynista pociągu zdążającego z 

Będzina do Dąbrowy, zauważył leżące 
P/poprzek toru dwie osoby. Z trudem 
tdołał zahamować pociąg tuż przed le-
tąeyml. 

Okazało się, że byl i to bezrobotny 
Tomala wraz ze swym 10-letnim syn-
tiem. 

Tomala od dłuższego czasu nie mógł 
tnaleźć zajęcia i postanowił wraz z sy-
lem pozbawić się życia. Wyszedł więc 
i chłopcem na przechadzkę, widząc zaś i 
ladjeżdżający pociąg rzucił się na szy-; 
W. pociaeając za sobą syna. 

miasta uzasadnił ławnik Izdebski odrzu
cenie podania spółdzielni mieszkaniowej 
urzędników skarbowych o udzielenie 
kredytu w wys. 600.000 zł. 

Na tem samem posiedzeniu przyzna
no spółdzielni oficerskiej pożyczkę w 
wysokości 400.000 zł. 

Działalność spółdzielni mieszkanio
wych na naszym terenie pozostawia bar 
dzo wiele db życzenia i stwierdzić trze
ba, iż mija się ona z celem kooperatyw 
mieszkaniowych. 

Władze, udzielające pożyczki powin
ny mieć bezwzględnie zagwarantowane 
prawo najściślejszej kontroli nad użyt
kowaniem sum i nieczynieniem ze spól-

Jak ta sprawa u nas się przedstawia? 
Zawiązuje się z inicjatywy jedno

stek spółdzielnia mieszkaniowa, do któ
rej olśnieni pięknemi nadziejami przy
stępuje wiele osób, wpłacając ustalone 
raty. 

Członkowie z różnych względów 
tworzą często b. ciekawy „ogonek" ko
lejności, wpłacają regularnie bardzo po 
ważne stosunkowo kwoty i... czekają. 

Wszystkie uzyskane ze składek fun 
dusze i pożyczki budowlane idą na bu 
dowę „pierwszej" serji domków. 

Naturalnie, że szczęśliwcami, którzy 
pierwsi mają swe domki, są ludzie naj
wyżej i najbliżej stojący. 

Okręgowe zawody strzeleckie 
odbędą się 11 i 12 sierpnia w Piotrkowie. 

W dniu 24 b. m. odbyło sie zebranie 
sekcji organizacyjnej Okręgowych za
wodów strzeleckich do IV Narodowych 
Zawodów Strzeleckich. Okręgowe za
wody odbyć się mają w terminie 11 i 12 
sierpnia r. b. w Piotrkowie. W dniu 11 
sierpnia r. b. rozpoczną się o godz. 15-ej, 
w dniu 12 sierpnia o godzinie 7-ej rano. 
Na zebraniu powyższem ustalono prowi
zoryczny program zawodów: 

1) strzelanie z broni krótkiej typu woj 
skowego i typu dowolnego; 

2) strzela-iaę z bro-u (Jju&cJ typu woj
skowego na 100, 200 1 300 mtr. z 3 po
staw bez podpórki; 

3) strzelanie z broni małokalibrowej 
dla pań i panów; 

4) strzelanie z broni myśliwskiej. 
Zgłoszenia zainteresowanych organł-

zacyj (p. w., w. f., stowarzyszeń my
śliwskich, związków strzeleckich, orga-

nizacyj ogólno sportowych) przyjmowa
ne są do dnia 5 sierpnia b. r. Każda orga
nizacja może zgłosić po 5-ciu zawodni
ków do każdego konkursu. Organizacje 
p. w. mogą zgłosić po 5-ciu zawodników 
z każdego powiatu. Broń własna, amu
nicja własna. Broń typu wojskowego 
może być organizacjom wypożyczona 
u komendantów powiatowych p. w . 

Następne zebranie sekcji organizacyj
ne] okręgowych zawodów strzeleckich 
odbędzie się dn. 31 b. m. o godz. 19. 

G a b i n e t D e n t y s t y c z n y 

, F U C H S 
N a w r o t 4 , t e l e f . 2 7 - 3 1 . 

Przyjmuje osobiście. 

_ W jakiej sytuacji znajdują się teraz 
członkowie na 25, 40, 60 miejscu? Przy 
takiem tempie budowy, jakie dotych
czas miało miejsce — to prawdopodob
nie może ich wnuki doczekałyby się 
domków. -

Co więcej i tu równieżj wiele rzeczy 
jest w nieporządku. Faktem jest, że 
idea spółdzielni mieszkaniowych jest » 
nas spaczona. 

Domek każdy ma n. p. dwa mieszka
nia — na parterze i pierwszem piętrze. 
Zdawałoby się, iż w domku takim po
winien mieszkać właściciel jc^o i tren 
członek spółdzielni, który swego dom
ku jeszcze nie ma. Tymczasem są wy 
padki, iż drugie mieszkanie jest za wy 
soką cenę ludziom postronnym wynaj
mowane — a członek przepłaca prywat
ne mieszkanie. 

Zdawałoby się dalej, iż ten, kto po
siada prywatne mieszkanie w mieście, 
n. p. uzyskane dzięki stanowisku służ
bowemu — nie powinien mieć pierw
szeństwa w otrzymaniu domku, który; 
w całości wydzierżawia nieczłonkom 
tej spółdzielni, za której pieniądze dom 
został zbudowany. 

A już wprost nie do pomyślenia są 
fakty n. p. w spółdzielni skarbowej n-
prawiania na wielką skalę handlu mie
szkaniami. 

W tej dziedzinie musi nastąpić rady. 
kalna sanacja! Pieniądze skarbowe n i t 
mogą być oddawane na spekulację jed
nostek, lecz użyte winny i muszą być 
dla zasadniczego celu, jakim jest budo
wa intensywna domków dla członków 
kooperatyw przy bardzo szczegółowej 
kontroli operowania kredytami i gospo
darki mieszkaniowej w osiedlach spół
dzielczych. 

Najpiękniej brzmiąca nazwa koope
ratywy nie może być pokrywką dla zg» 
ła niewłaściwych praktyk. 
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Prawo wglądu do aKt podatkowych 
winno być przyznane każdemu płatnikowi i jego pełnomocnikowi. 

Do zagadnień podatkowych, które są 
stanowczo jeszcze zbyt mało omawiane 
publicznie należy bezsprzecznie kwestia 
proceduralna: jawności postępowania 
podatkowego. Z kwestii tej czynimy na
sze caeterum censeo, które podnosić bę
dziemy długo, dopóki nie nastąpi usta
wodawcza zmiana istniejącego stanu 
rzeczy. 

Obecny stan prawny i faktyczny nie 
odpowiada kardynalnym podstawom 
współcześnie pojmowanego postępowa
nia podatkowego. W praktyce okazy
wanie akt podatkowych zależy zupełnie 
od uznania danego urzędnika. Wytwa
rza się sytuacja, w której w jednym n-
rzedzie akta podatkowe są okazywane 
podatnikom 1 ich pełnomocnikom; w n-
rzędzie skarbowym, graniczącym o je
dną ulicę — akt się nie pokazuje. 

Przy odmowie okazania akt w każ
dym urzędzie tłumaczą się, inaczej. Nie 
winiray bynajmniej naszych urzędów i 
urzędników, którzy — chcąc sumiennie 
spełniać swoje obowiązki — sami nie 
wiedzą, czego właściwie się trzymać. 
Niema dotąd ogólnego przepisu ustawo, 
wego, któryby jasno 1 niedwuznacznie 
•normował kardynalną sprawę. 

Ze sprawa Jest kardynalna — to nie 
wymaga tłumaczenia. Nie wyobrażamy 
•obto jakiej takiej rozsądnej obrony 
przed wymiarem podatkowym; jeżeli 
n*e jest nam znane całe postępowanie, 
które spowodowało wymiar. Bez moż
ności wgląda do akt sprawy obrona 
mad być prowadzona całkiem na ślepo, 
noomackn. Nie trzeba mówić, to tak 
prowadzona obrona skazana jest zgóry 
na bezowocność nawet i w tych warun
kach, w których skądinąd ma wszelkie 
sfcjekty wns waronkł powodzenia. 

W świetle tego, co powtedzłeflśmy— 
widoczneni lest, to prawo wgląda do 
akt podatkowych, które Jest doniosłą 1 
rwsadnicłą częścią prawa obrony — sta 
nowi Jedno s isgadlicin praworządności 
nodatkewet 

W! sakrests adnAnstracJl ogólnej, 
sprawa ta analazla unormowanie w art. 
14 rozporządzenia Prezydenta Rzeczy. 
pOspotftci • postępowania admfatstra. 
cySneso, który postanawia m. łsu 

środek prawny oddzielnie od odwołania co 
do istoty spraw. 

Uprawnienia przewidziane w ust 1—3 
nic mogq być wykonywano zc szkoda dla 
tajemnicy urzędowej'*. 

Jak łatwo przekonać się, w admini
stracji ogólnej jawność akt podatko
wych w każdym konkretnym wypadku 
jest kwcstją swobodnego uznania wła
dzy. Zasadą i — ograniczoną tylko 
względami na interes publiczny — jest 
jawność akt administracyjnych! Jednak 
na odmowę udzielenia akt może sie 
strona żalić w rekursie oo do istoty spra 
wy. Już to jest wielka różnica! 

PodkreśKć należy, że przepisy powyż 
sze dotyczą administracji ogólnej t. zw. 
politycznej. W tej administracji interes 
publiczny istotnie wymaga niejednokrot
nie zachowania tajemnicy, zwłaszcza ze 
względu na bezpieczeństwo państwa 
wewnętrzne J zewnętrzne. 

Ale skoro w administracji ogólnej za
sadą chronioną w toku instancji jest Jaw 
ność akt, to jakież względy interesu 

publicznego mogą stać na przeszkodzie 
zupełnej i to bez wyjątków jawności akt 
podatkowych. Wszak tu w grę wcho
dzi tylko interes fiskalny, który należy 
odróżniać od interesu publicznego we 
właściwym tego słowa znaczeniu. 

Przecież w procedurze podatkowej 
— na co ciągle zwracamy uwagę pań 
stwo jest samo sędzią i stroną najbardziej 
materjainie zainteresowaną. JeżeH jesz
cze drugiej stronie, odmówi się kardy
nalnych warunków skutecznej obrony 
— sytuacja płatnika staje się bez wyj
ścia. 

Dlatego powtarzamy nasze caeterum 
censeo, któro we wstępie przytoczyliś
my: 

ŻĄDAMY USTAWOWEGO ZAPEW 
NIEMA PŁATNIKOWI i JEGO PEŁ
NOMOCNIKOWI NIEOGRANICZONE
GO PRAWA WGLĄDU DO AKT PO
DATKOWYCH. 

Dr. A. Z 

Targi wschodnie 
mają ogromne znaczenie dla całego kraiu. 

T M nołt aa podstawie 
władcy I w obecności ureed-

wysaaczonece przez mw-r-rfauła «-
ratda. erwsdsdaó akta administracyjne, 
która Bdaałaai władzy mwłerafe daaa nte 

M 

Władca mota aa prośbę WIROWY 
«vM aa wydawanie odpieów a dok om se
tów, e Be to aa wzrJęda aa tał aro* pu Wi
osny l«et ddpeacczabte. 

Od narządzę* wydanych w myśl arty-
kata atnlełuoro eta przysrasołs tadea 

C ł a 
przed womą i po wo/nw. 

Szwajcarska izba handlowa w Żury 
chu zrobiła interesujące zestawienie wy 
sokości cel w rozmaitych państwach eu
ropejskich przed wojną i po wojnie. Cła 
*e obliczone są procentowo od wartości 
ogólnej importu. 

Oto jak s i i przedstawia ten stosunek: 
w Bułgarji cła przed wojną—13.1 proc., 
po wojnie—24.3 p roc ; w Fiiinlandji cła 
przed wojną—10 proc, po wojnie—21 
proc, w Hiszpanji—17.2 proc. i 20.5 
p roc ; w Polsce—14.S proc. i 15.8 proc ; 
w Szwecji—8.1 proc. i 9.2 proc.; w 
Szwajcarii—4.4 proc i 8.1 proc; w An-
gijL_4.6 proc i 8 p roc ; w Norweg j— 
10.1 proc. i 8 proc.; w Niemczech—7.9 
proc i 7.7 proc ; w Austrii—-7.8 proc 
« 7.1 p roc ; we Francji—8.9 proc * 3.4 
proc ; w Mtatandft—OS nroc i ZA proc. 

Jakikolwiek z jednej strony cyfry mo
gą stanowić najbardziej przekonywujący 
argument, to z drugiej żonglowanie cy
frami czym' zawsze wrażenie, że zada
niem ich jest ukryć istotę rzeczy za po
zornie niewzruszalną zasłonę i przed
stawić właściwy obraz za imponując cm i 
na oko wynikami cyfrowerni. 

Metoda ta i w stosunku do statystyk 
tarigowych może być i jest stosowana. 
Jeżeli jednak mimo to w stosunku do 
Targów Wschodnich uciekniemy się do 
pomocy cyfr dla lepszego przedstawie
nia ich rezultatów i znaczenia to w głębo 
k i cm przekonaniu, że cyfry te są reaku* 
i obrazują istotny układ sił i wpływów, 
koncentrujących się w tej imprezie. 

Faktu bowiem, że 1.117 wystawców 
krajowych, stanowiących w roku ub. 
trzy czwarte ogółu wystawców, 522 przy 
padało na Małopolskę, 296 na b. zabór 
rosyjski, 93 na wielkopolskę i Pomorze 
a 63 na Województwo śląskie, nic zmie
nić nie może. Cyfry ta z as są znakomi
tym dowodem, że „Targi Wschodnie" 
są własnością nie jednej dzielnicy, lecz 
całej Polski. Twierdzenie to raczeni nie 
zostania zachwiana, jeżeli do liczby wy
stawców małopolskich dodamy 143 firm 
mających wprawdzie swą siedzibę w Ma 
łopolsce, głównie we Lwowie, lecz trud
niących się reprezentacją firm zamiej
scowych, głównie z innych dzielnic. 

Wielki odsetek Małopolski, prze wyż 
szająey niewątpliwie znaczenia tej dziel 
nicy w ogólneau życiu gospodarczem ca
łego państwa, ma swe usprawiedliwienie 
w okoliczności, te dzięki znacznie mniej 
szym kosztem uczestnictwa w targach 
dla wystawców miejscowych lub mniej 
od Lwowa oddalonych, udział w targach 
idzie wśród nich w warstwy znacznie 
głębsze. 

Zasiąg oddziaływania targów jest tu 
WSaWiWIIIIIWUiSłlllifllSMIIIII:' 

silniejszy i szerszy. Jeżelibyśmy jednak 
sprowadzili firmy z różnych dzielnic na 
jedną platformę wspólnego kryterjum, 
ich znaczenia i wielkości, to wówczas 
bezsprzecznie udział poszczególnych 
dzielnic odpowiadałby ściśle znaczeniu 
tych dzielnic w ogólnokrajowej konfigu
racji gospodarczej. 

Wskutek takiego właśnie ogólnokra 
jowego znaczenia, , .Targi Wschodnie" 
stały się platformą wzajemnego przeni
kania i wyrównywania się wpływów i bo 
gactw dzielnicowych, tyglem w którym 
te wpływy zcalają się i unifikują znako
micie. 

Podany wyżej fakt, że w targach bra 
ło udział 143 firm—r zastępców jest wła 
śnie doskonałą ilustracją takiego właś
nie ich oddziaływania. Całe szeregi pro
ducentów z innych dzielnic, zupełnie na 
terenie Małopolskim nie znanych, dzię
k i targom lwowskim na rynek ten wesz
ło i znalazłszy tu odpowiedni grunt 
przez stworzenie reprezentacji zapuści
ło korzenie. Proces ten daje się obserwo 
wać od pierwszych lat istnienia targów i 
sam za siebie jest argumentem uzasad
niającym pożyteczność i użyteczność tej 
placówki. 

Użyteczność zaś ta jest tem większą, 
że łączy w sobie zarówno korzyści każ
dego poszczególnego interesanta z ko
rzyściami całego państwa, które w dąże 
niu twym do samowystarczalności gos
podarczej i uniezależnienia się od zagra 
nicy, musi w pierwszym rzędzie patrzeć 
by gospodarczy organizm kraju skrzepł 
i zrósł się w jedną harmonijnie uzupeł
niającą się i w częściach swych wzajem
nie dostosowaną całość. 

Obok wielu innych, te same fakty 
są wystarcza ją cem uzasadnieniem i pod 
stawą dalszego popierania, rozbudowa
nia i rozszerzenia lwowskiej placówki. 

Międzynarodowa sfafy-
Wśród licznych rezolucji powziętych na 

światowym kongresie gospodarczym byja jed
na, która domagała się ujednostajnienia staty
styk gospodarczych i umożliwieniu ich między
narodowego porównywania. Komitetowi ekono
micznemu Ligi narodów powierzono współpra
cę w tym duchu z rządami posz^ ególnych 
państw oraz grupami i związkami p./.cinysło-
wyml. Po ukończeniu prac przygotowawczych 
zebrać się miała międzynarodowa konferencja 
statystyków rządowych, azy przeprowadzić 
niezbędne środki praktyczne. Konferencja ta od
będzie się w jesieni bieżącego roku. Od nie
dawna stało się wiadomem, że i Międzynarodo
wa Izba Handlowa żywo się interesowała pra» 
caani przygotowawczymi i wzięła udział w 
współpracy statystycznej. 

Jak wiadomo w dziedzinie statystyki Jest 
mnóstwo poważnych trudności. Wigle państw 
posiada wybitnych statystyków w odpowied
nich władzach. W Innych państwach niema ich 
wcale albo są w niedostatecznej liczbie. Często 
przedstawiają statystyki zamiast dokładnych 
danych tylko szacunki. W niektórych dziedzi
nach (np. węgiel, wełna) pojawiają się w miej
sce albo obok urzędowych statystyk prywatno 
statystyki związków i przemysłów. Wskutek 
tego przy badaniach poszczególnych dziedzin 
specjalnych powstają niejasności i niedokładno
ści, które podają w wątpliwość wiarogodność 
statystyk i stanowią przeszkodę w międzyuaro-
dowem porównywaniu. Należy zatem powitać z 
uznaniem myśl powzięcia umów co do rodzaju 
produktów, dla których prowadzone mają być 
statystyki międzynarodowe, co do okresów 
ozasu, których dane mają dotyczyć I co do ter
minów ich publikowania trzeba się tak będzie 
porozumieć co do metod, ponieważ w przeciw
nym razie możność porównywania stanie sie 
wielce problematyczną. 

W ostatnich tygodniach obradowały nad 
kwcstją ujednostajnienia statystyki wydziały 
dla węgla 1 wełny przy Międzynarodowej Izbie 
Handlowej. Inne wydziały pójdą za tym przy
kładem. Należy przypuszczać, iż Międzynaro
dowa Izba Hamflowa niema chyba zamiaru we 
własnym zakresie układać statystyki, ćoby zgo 
ła nie odpowiadało Jej zadaniom i charaktero
wi. Przypuścić raczej można, Iż ograniczy się 
do roli doradcze] w kwestji ulepszeń tej lub 
owej statystyki i że postawi do dyspozycji rze
czoznawców z pośród swego grona. Istnieją 
w dziedzinie statystyki znane organizacje mię
dzynarodowe, jak np, w Brukseli, dalej oddział 
statystyczny przy Lidze narodów, pracujące 
wyśmienicie, tak, że w interesie racjonalizacji 
pracy nie powinno im się dodawać żadnych no
wych organów. Według wiadomości pochodzą
cych z Międzynarodowej Izby Handlowej za
mierza ona'popierać wzrastające zaintereso
wanie dla zużytkowania bieżących statystyk 
do „stabilizacji dobrobytu gospodarczego" 
przez zorganizowanie dla określonych ważnych 
gałęzi przemysłu wydziałów rzeczoznawców, 
które przeprowadzą studja przygotowawcze 
dla rwołanej do Qenewy na Jesień konferencji 
statystyków rządowych. 

Międzynarodowa Izba Handlowa spodzie
wa się, że na tej drodze dojdzie do statystyk, 
które tak samo będą mogły pomóc do ustabili
zowania Interesów w Europie, Jak statystyki 
amerykańskie przyczyniły się do utrzymania I 
podniesienia dobrobytu w Stanach Zjednoczo
nych Ameryki Północnej". Nie należy oczywi
ście przesadzać w oczekiwaniach i wymaga
niach, które wogóle statystyce stawiać można. 
Do tego są statystyki zazwyczaj zbyt jeszcze 
niekompletne, a możliwość ich zużytkowania 
dla poszczególnych jednostek kupieckich zbyt 
mała. Narazie chodzi przedewszystkiem o to, 
aby wyodrębnić poszczególne wielkie dziedziny 
gospodarcze 1 nstałić, jak daleko w poszczegól
nych krajach od siebie różnią. Międzynarodowa 
statystyka produkcji i gospodarstwa josć więc 
raczej, tak Jak obecnie sprawy stoją, raczej 
problemem techników statystycznych ni l twór
ców gospodarstwa. 

W notesiku businessmana. 
Ł6dit 27 lipca. 

GDYNIA — AMERYKA POŁUDNIOWA ta
ką turę po ras pierwszy srobl wielki trapocea-
niczny statek „Orania", należący do Towarzy
stwa Królewsko - Holenderski Lloyd. Fakt ten 
ma dla portu gdyńskiego pierwszorzędne zna-
czcnłc 

PRASA AUSTRJACKA omawia fatalno na
stępstwa zakazu przywozu nierogacizny z nie
których powiatów polskich. PrasH ta stwier
dza, żu zarządzenie jest prezentem dla agrarju-

ZATARG O PŁACĘ w górnictwie Jest na dro 
dae do likwidacji. ' W ministerstwie pracy I o 
piekl społecznej odbyła sio w tej sprawie kon
ferencja z delegatami przemysłowców. 

CIĄGNIENIE 10-procentowej pożyczki kole
jowej z roku 1924 odbędzie się dnia 1 sierpnia 
o godz. 10 rano w ministerstwie skarbu. 
, WIELKIE CHŁODNICE rdecydowal rząd 
wybudować w Gdyni. Niezbędny kapitał został 

szów, nie mającym nic wspólnego z względami ' Już asygnowany, a z wiosną 1929 r. chłodnie zo-
weterynaryjnemi I s t a n f l oddane do użytku. Wedle obliczeń Insty-

Z OKRĘGU BIELSKIEGO eksport tkanin we!- ' tutu eksportowego handel polski na magazyno
wanych i pólwćłnlanych wzrósł o 42 proc. w , waniu samych tylko jaj w chłodnicach zagra nl-
stosunkn do analogicznego okresu roku zeszłe- cznych traci rocznic około 10 do 15 miljonów 
go. Pod względem geograficznym nastąpiły złotych. 
przesunięcia, ponieważ zmniejszył sic eksport O HANDLU NARKOTYKAMI wydało rozpo-
na Daleki Wschód, natomiast zwiększył się eks rządzenie ministerstwo spraw wewnętrznych, 
port do wszystkich krajów europejskich i Afry
ki. Pierwsze miejsce jako odbiorcy zajmują 
Węgry, no aiefa idą Riaaunjją 1 Bułgaria. 

Przepisy przewidują, że pozwolenia na wyrób 
narkotyków udzielane bedą tylku większym 
iuirtowukMa i wjtwdcajoaą. 

URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY WALUTOWEJ 
z dala 27 lipca 1928 r. 

TRANZAKCJE. 
GOTÓWKA; Dołary o\S8. CZBKI: Bebjja 

124.17, ttolandja 258.75, Londyn 43.31.75. Nowy 
Jork 1 9 0 , Parys 34.92.25, Praga 26-42, Szwaj
car* 171.68JO, Sztokholm 238.70, Wiedeń 125J1 
I poi. Włochy 4646, Marka ahantecka 3UJS. 

PAPIERY PAUSTWOWE I LISTY ZASTAWNE 
Dołarówka 8850, 88, 89, 5-proc. pożyczka 

konwersyjna 67, 5-proc pożyczka konwersyjna 
kolejowa 61.90, 10-proc pożyczka kolejowa 104 
4-proc listy zastawne Tow. Kred. Ziemskiego 
52.25, 52, 52,25. 4 J pół proc. Hsty zastawne Tow. 
Kred. m. Warszawy 53, 8-proc. listy zastawne 
Tow. Kred. m. Warszawy 72.25, 72, 72.25, łi-pr. 
listy zastawne Tow. Kred. rn. Radomia 49, 10-
proc. listy zastawne Tow. Kred. m. Radomia 75, 
10-proc. listy zastawne Tow. Kred. m. Siedlec 
75, 8-proc. pożyczka szkolna m. Warszawy 92. 

AKCIE. 
Bank HnrtdlTwy 117. Bank PoteW 17825, 17*. 

Spless 162.50, Elektrownia w Dąbrowie 78. Ctt-
kier 60.75, 61, 60.75, Firley 62, Węgieł 97.50, 98. 
Nobel 31.50. 32. Lilpop 38.50, Modrzcjów 42.50. 
Ostrowieckie IB 122, 121, 122, Pocisk 8.25, 8.50. 
Starachowice 53.75, 53.50, 53.75, Zawiercie 26.2/, 
Haberousch 210, 207.50. 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
Aleksandria, 36 lipca. Bawełna egipska. Zam

knięcie: Sakcllaridls: styczeń 39.70, llstooad 
39.55, ^ h r n o u n ^ ^ c j ^ i e a 25.70. nażdalarnik 
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Dziś I dni następnych! 
i . " 

Olga Czechowa i Willi Frilsch 
są filarami arcykomicznej farsy — pod tyt.: 

Pamiętnik Ekscelencji 
Ujawnienie pikantnych tajemnic jednego 

z panujących dworów europejskich. 

Początek o godz. 3-ej. 

H S P L E N D I P |' Wielki podwójny program 
. — u. 

Sprzedawca Szczucia 
D r a m a t w y t w ó r n i „ C i n e g r a p h i c " P a r y ż . 

W roli biedaka handlującego „szczęściem" 
rozmiłowanego w bogatej arystokratce 

JAQUE CATELAINE 
NajpięKniejszy artysta Francji. 

ilDstiaiia lunzn ni balata L OIMIHO-

Ceny biletów na l-szy seans 50 qr. i 1 zl. 

Spółka Akcyjna Wyrobów Bawełnianych 
I. K. Poznańskiego, w Lodzi 

S t a n c z y n n y . B«lans po dzień 31. grudnia 1927 r. S t a n b i e r n y . 

Grunta i place 
Budynki 
Maszyny 
Ruchomości, urządzenia i tabor przewozowy 
R e m a n e n t y : 
Skład bawełny 1,261,736,18 
Przędzalnia 1,678,749 33 
Skład przędzy 1,491,394,— 
Tkalnia 1,398,914,90 
Farb. IM. i IjkOntnlnil 2,733,068,16 
Gotowy towar 5,201,141,76 

992,372,— 
10,764,019 28 
18,059,051.48 
1,167,364,01 

Materjały, węgiel i drzewo 
Kasa . . . . 
Weksle . . . . 
Papiery wartościowe 
Dłużnicy . . . 

Listy zastawne w depozycie 
Różni za wydane gwarancje Dolarowe 

» M » • Frs. . 
Dostarczone a nieodebrane maszyny 

13,765,004.33 
3,313,547,20 17,078,551,53 

11,497,54 
820,836,25 
370,749,61 

20,243,156,67 
Zł. 69,507,598,37 
, 5,091,840 — 

48,950,— 
495,998,93 

• 3,722,817,29 
Zł. 78,867,204,59 

Kapitał zakładowy 25,000,000,— 
, zasobowy 1,450,036,01 
„ amortyzacyjny 550,000,— 

Niepodniesiona dywidenda 329,97 
Wierzyciele 41,464,084,55 
Zysk 1,043,147,84 

H.69,507,598,37 
Zabezp. hip. pożyczki w lis- C fint SAO 
łach zastawnych » 0,^571,041-1, 
Wydane gwarancie w Doi. » 48,950.— 
cyjn"e w ^ „ 495,998,93 
Wierzyciele za dostarczone ~ 7 9 9 8 1 7 OQ 
a nieodebrane maszyny ,, o , / Z £ , o l / , Z J 

11,78,867,204,59 

W i n i e n . R A C H U N E K S T R A T i Z Y S K Ó W Z A 1 9 2 7 R O K M a . 

Koszty handlowe 
Podatki 
Procenty . 
Prowizje . 
Różnice kursowe 
Straty na dłużnikach 
Przeniesienie na kapitał 
Zysk do podziału 

2,571,448,11 
1,928,511,80 
3,890,931,83 

819,512,25 
251,78 

145,119,42 
amortyzacyjny 

Złotych; 

9,355,775,19 
150,000,— 

1,043,147,84 
ZL 10,548,923,03 

Pozostałość zysku 
na 1.1.1927 r. 
Zysk brutto 

Złotych: 

158,808,70 
10,390,114,33 

Zł. 10,548,923.03 

P o d z i a ł z y s k u . 
Uchwałą Walnego Zgromadzenia * dn. 12.VII.28. całkowity czysty ry»k w wysokości ZŁ 1.043.147,84 — przelewa się na kapitał amortyzacyjny 

W A Ż N I ! L I L A M U L Ó W 1 
Lokal nadający slą na tkalnie 
lub inny przemysł, siła prądu 
wraz mieszkaniem 3 p o k o j e 

z kuchnią. 
Zgierz, ul 3-go Maja 34, 

gospodarz. 

N A R A T Y 
Wszelką damską garderobę oraz roboty 
futrzane w najwykwita'ejszym wyko
naniu przyjmuje z własnych i powierzo
nych materjałów po cenach konkuren

cyjnych 

M . R O Z E N B E R G 
Cegielniana 3 0 , TCLEF. 6 3 - 8 7 

Lewa oficyna, Il-gie piętro. 

Powrócił 

1 
ZAWADZKA 10, TEL. o - 3 0 . 

Choroby skórne i weneryczne. 
Przyjmuje od 8— 1-ej i od 5—8-ej 

Dla pan od 5-6-ej . 

"Poważnych członków 
z kapitałem 

OD 5 DO 6 TYSIĘCY W 
w celu podjęcia budowy 

d o m u s p ó ł d z i e l c z e g o 
p o s z u k i w a n i . 

Dr. B. DONCHIN 
Specjal ista chorób oczu 

powróc i ! do kraju 
przyjmuje poniedziałki, wtorki, środy 

Oferty skierować 
W. P. Łódź. skrz. poczt 482. 

SPRZEDAWCA 
do składa jedwabią poszukiwany. 

i czwartki od 10—1 1 od 4—7 po poł JReflektuję się tylko ca pierwszorzędną 
. . . . * , • siłę. — Oferty wraz z curriculum vitae 

U l . m o n t U S Z k i 1. Telefon 9-97|składać do adm. Republiki sub „SOIE" 

Dr. med. 

Dzielna Mb 9 . 
Tel. Ne 28-98. 
Choroby skórne, 

weneryczne i ino-
czoplciowe. 
Przyjmuje 

od 8—10 i od5—8 
Leczenie lampą 

kwarcową 
Oddzielna pocze
kalnia dla fan. 

Dla Pań od 3—5 
•po poł 

pierwszorzędnych firm od 1. HP do 15. HP. 
sprzedaje po cenach fabrycznych ze składu 

' BIURO TECHNICZNE 

„ D Y N A M O " 
Piotrkowska 8 5 , tel. 8 - 2 7 . 

Fundusz Kwaterunku Wojskowego ogłasza przetarg 
nieograniczony na wykonanie następujących robób 

t) budowę czterech domów mieszkalnych przy nficy 
Św, Jerzego w Łodzi, 

3) budowę dwóch domów mieszkalnych dla majstrów 
lotniczych na terenie lotniska w Dęblinie. 

3) budowę domu podoficerskiego na terenie 4 polka 
lotniczego w Toruniu, 

Termin składania i otwarcia olert dnia 6 słtrpnla 
1928 r. (poniedziałek) o godz, 12-ej w południe. 

Wadjum w wysokości 3*/, oferowanej sumy w gotów* 
ce należy składać do Banku Gospodarstwa Krajowego aa 
konto Nr. 1425. zaś w papierach wartościowych, objętych 
okólnikiem Ministerstwa Skarbu z dnia 10-go września 
1927 r. do Kasy F. K. W. 

Wszystkie roboty zostaną oddane za sumę ryczałtową, 
stałą przez cały czas budowy. Plany, kosztorysy i warunki 
szczegółowe można otrzymać w kancelarii F. K. W. Wac.sza 
wa. Żoliborz, ul. Śmiała 31 28— 

ipi j a 
d o s p r z e d a n i a 

wielkości 16,875 £7 łokci znajdujący się między 
ulicą Tkacką Nr. 1429c, a Parkiem 3-go Maja, 

w dzielnicy zabudowań domków oficerskich. 
Bliższe informacje w składzie farb ul. Przejazd 4. 

S J O N A T 
„JANUSZEWSKA GÓRA" 
(10 minut od st. kol. Opoczno) 

położony w suchym sosnowym lesie, piękne) 
okolicy. Wykwintna rytualna kuchnia. 

O d ż y w i a n i e bez; ograniczania . R a d j e 
Cena 40°/o taniej ni* wszędzie. 

Informacji udziela właściciel Narutowicza 29. 
m. 20, lei, 69-46, tylko w niedzielę od godz, 

10—2 po poł. 
Adres dla listów: Chłopski. Opoczno, skrz. poczt. 42. 

Miejski Kinematograf Oświatowy 
Dla dorostychl 

ARABKA 
Dramat wschodni w 9-ciu aktach. 

Dla młodzieży! 

..Europa mewia lem" 
(Podróż naokoło świata w 18 dniach) 

Dr. med. 

Chor. wewnętrzne 
Andrzeja 43 

telefon 64-21. 
Przyjmuje od 11-13 

http://12.VII.28
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WIDZEWSKA MAHUFAKTURA 
Spółka Akcyjna 

w Ł O D Z I . 

Bilans w i i i \\\ p f i W reki. 
S T A N CZYNNY. 

Nieruchomości . « 
Budowle 
Maszyny i Urządzenia . 
Wyioby i Surowce (remanenty) 
R * . . . należn. w bankach 
Dłużnicy: ^ B 0AMj0tc6v 

Kasa . . . . 
Weksle 
Papiety Wartościowe . 

Dłużnicy Depozytowi 
Depozyty na przechowaniu 

S T A N BIERNY. 
Kapitał Akcyjny . 
n-ga Emisja 
Kapitał Rezerwowy 

„ Amortyzacyjny . 
Fundusz Dobroczynny • 
Niepodniesiona Dywidenda 
Dług Obligacyjny . . 
Kredyt Eksportowy 
Dług za maszyny . . 
Wierzyciele . . . 
Dług Podatkowy . 
Zysk za rok 1927 . 

Wierzyciele Depozytowi 

1.945.451.69 
7.892.456.16 

4.730.680.70 
2 848.6'3.66 

30 461 2 0 58 
12.318.347 01 

9.837.907.85 
493.381.11 

1.128.300.24 
798 247.50 

Z. 6 ! 616 r 98 65 

ZT 

895.815.50 
S 9 R 2 3 2 . — 

1792U47 50 

16 800 0^0.— 
8.2 o 0 0 0 -

370.766.99 
3.003 5 3.b2 

403 283.92 
4 2°4 7ti 

68.067.01 
5.171 896 89 
6.188.339.20 
8.126 821.'6 
3 908.85^.85 

10.370 790 71 

Z. 62.616.698.65 

Z. 1.792.047.50 

W I N I E N . 
Strata aa dłużnik 
Wypłacone procenty, 

dyskonto etc 
Podatki 
Opłaty stemplowe . 
Koszty ogólne 
Świadczenia socjaln. 
Zysk za rok 1927 . 

Rk. Z y s k ó w 5 St ra t . 
2. 172.698.26 

- 1 328.121,81 
, 5.5?>2.849.58 

231.626 95 
• 2.657 989 88 

805 23071 
. 10.37(1790 71 

Z. 2ł 119.307.90 

Procenty od papierów 
wartościowych 

Otrzymane procenty 
Zysk na fabrykacji 

Z. 

MA. 

77 489 17 
1.169.764.43 

19.872.054.30 

Z 21.119.307.90 

Na Wamem Zgromadzenin Akcjonarjuszy Widzewskiej Manufaktury, Spółki 
Akcyjnej, odbytem dn. 20 lipca 1928 roku powyższy bilans wraz z rachunkiem 

i zysków został zatwierdzony. 
Zarząd W dzewsk ie j Manufak tury 

Spółki Akcyjnej w Lodzi. 

H E M D D O I U Y 
S t t f l ZAPALNY-KRWAWIENIE 

SWfcDZEIIIE 

Oba* , . i 

eaktjecow yili rcpr* 
prat»ntAw w» wszy 

atldch mlejscowo-
śtaacb Polski, Paso 
wl* 1 Paul* waayst-
Mch stenów, refle
ktujący aa stały do 
chód miesięczny, m 
chcą i i i zgłosić x 
podaniem zawodu 
etc do Dyrekcji 

.SANATOR" w Byd 
goszczy IX Markę 
na odpowiedz załą
czyć. 15 

L E C Z N I C A 
lekarzy specjalistów 1 gabinet denty

styczny przy Górnym Rynku 
Piotrkowska 294. tel. 22-89 

(przy przystanku tramw. pabianic
kich) przyjmuje chorych w choro
bach wszystkich specjalności od g. 
10 rano do 7-c) po pol. Szczepienie 
ospy, analizy (moczu, kalu, krwi. 

plwocin etc.) operacje, opatrunki. 

Porada 3 złote 
Wizyty na mieście. 

Zabiegi 1 operacje od umowy. Kąpiele 
świetlne. Naświetlania lampą kwar
cową Roentgen, Elektryzaeja. Zęby 
sztuczne, korony ztotc, platynowe 

I mosty. 
W niedziele I święta do godz. 2 po p. 

w e w e e e e e e e o e e e e e e e e e e a e e r a + j t M i i M M M m m m u f l 

Nowootworzony magazyn i pracownia S 

IJKIIITITI ODZIEŻY IZLCCIECE! 1 NCZOIOWSKIEL 

, O Z I B K O ~ N P O L " 
& ó d , £ , Z a w a t f x k < a I G ® . 

u s u W A 

M E M D R I N K L A W E 

Zlecenia wykonuje się z własnego oraz powierzonego 
materjalu podług najnowszych modeli „L '£NFANT" 
Ceny przystępne! Oogodae warunHit 

DR MED. 

Specjalista chorób 
Skórnych I wene
rycznych t włosów 
Gabinet ROntcenn 

świat! o-leczl oczy 

oLPistrkowska 144 
róg Ewanglelicku> 

Tel. 29-45 
Przyjmuje: od 8-2 
6-8 Dla pań od

dzielna poczekalnia 
i d >-6 pp 

Dr. med 

Ubiory męskie, 
damskie, obuwie 

sweiry na wypła
tę. Piotrkowska 37. 
II wejście 1 p l c t i o 

udka do sprzeda
nia. Rzgowska 

Sl-83 31 

Bo sprzedania no-
wo-wybudowany 

domek parterowy 
przy ironcio pokój 
kuchnia wolne, wia 
domość uL Mazo
wiecka Nr. 49, w 
sklepia. 28 

p o w r ó c i ł 
Potndnlowa 23, , lei 4 0 9fi używane Seilera lei. W-IO r i , ^ u « , . i , i c;». 

Pianino, fortepiany 
na raty pianino 

Specfalista chorób 
skórnych l wene

rycznych leczenie 
"światłem, (Lampa 

kwarcowa 
przyjmuje od 9 

Chodkowski. 
kiewicza 25 

Sien-
31 

kazyjnie do sprzc 
dania 4-o 1. R.-

1J aparat (Rcmart) z 
rano I od 5—8 pp akumulatorem, słu

chawkami i 2-u 1. 

DoKtór .zapasowymi za zł. 
I 2 B 0 . ul. Szkolna 25 
Kabat. 28 

sprzedam „Taksów 
Choroby w e n c 8 y^< 4 o s o bowa. 
s-yczne, s k ó r n e odkryta, Chcvrolet-

I w ł o s ó w t e , , dobrym stanie 
l«czcn ie l ampa Wiadomości Ruda-

kwarc . Pabianicka, czarna 
Andrzeja Nr. 2 droga, willa Brenert 

rynica-Zdrój. Pen 
sjonat Z. Wój

cickie) poleea na 
miesiąc sierpień po
koje wraz z utrzy
maniem. Cona zł. 
12 dziennie od oso

by. Zamówienia 
przylmuie się: Orla 
23 m. 22 30 

, Tel. 32-28. I 

od 1.30-2.30dlaPaóbowy firmy „Adler" 
od 6—8 dla Panów w dobrym stanie, 
Wniedziele 1 świę wiadomość: Rzgow-

od 10 — 12 ska 89, 
zniczy. 

sklep rze-
29 

Lekarz - fcenwia centnarów 
lodu do 

sprzedania. Cegiel
nia Kaczmarka, do

jazd tramwajem 
przyjmu.e w l e c z - Z f , i e r s ] d m u L H a e u 

nicy p.zy ul. Piotr- j * . 
kowskiej 294 

codziennie od godz 
2—7 wieca 

31 

do sprzeda
nia 13 mieszkań 

" .murowanych nowe 
|sa sumę 26 tysięcy 
złotych, 3 pokoje 

, wolne (Chojny) o-
Ł bok urzędu gminne-
» go ul. Paderewskle-

KAZDY, kto $ie«° 4 - Wiadomość: 
interesuje filmem d a r z P ! c l r z e * ° 8 p o " 
bez względu na' 
wiek i zawód,' 
niech nadeśle 

swój adres i zna 
czek na odpo
wiedź, Wydaw-
ni two Prop.g.n 
dy Filmowe, Kra 
ków, 11. 

kilka pa-rzyjmę 
nów na mieszka

nie, Kilińskiego Nr. 
79-36. 28 

Rewia Filmowa n» ełc PISMO DLA NA|- " NIATOKAL LABRY-
SZERSZYCH warstw c r n T * " J * 5 0 0 nfa* 
społeczeństwa, pi- powierzchni posia-
amo nic robiące Z d a i * c e lokomobilę 
dziedziny sztuki: ta- 2 0 P S dynamo tran 
lemniczej ł HERMA- , l a i d e centralne o-
łycznaj dziedziny. 8™« w*ni*. studni* 
pełnej czarodziei- »rt-zyj«KĄ. Zduńska 
akich i magicznych W o l a ' Las]c* 4 2 - 31 
praktyk I obrząd- T * ~J*~ 
ków, Piszemy dla flieszkani* 2 PO-
wszystkich i każdy " I KOJE z kuchnią 
może się w niem * wygodą OD ZARAZ 
wypowiedzieć. Za- DO odstąpienia. Do-
intaresui się filmem wiedzieć się: Nowo-
I dziś jeszcze zażą- Cegielniana 48 M. 8 
daj prospektu I wa- od 2—4 popoL ŁUB 
runków dołączając 8—10 wiees, 29 
znaczek NA odpo- . 

. ,cw| i h t a o w e i - U pokoje elegan-
tyraków Xl. c k o u u ł«b!owao« 

- - ~ (*YP'alnia > stołowy 

3 1 Ł 1 * korytarzem) s od-
P Z KUChn iĄ dziel nem wejściom 

front. III piętro w P , r o s l i" «cl«><l,Sw. 
z wszelkiemi wygo Sfla*".ć . e |' u l ł« 
darni, centrum mi.-wJBC„Ło^nla 7 6 •»« " 
sta z a r a z d o o d - o i ^ w 3 9 

dzinla. Of. składać 

dzierławie-

pod „P. 1." 27 (ffamotna pani przyj 
ia mie na mieszka
nie dwie panie lub 
panienki. Przcdzal-
niana 26 m. 24, róg 
Nawrot. 29 

Pokój z utrzyma
niem z wygoda

mi łazienka do wy
najęcia. Zielona 8a 
front, U p., m. 13 

Pokoju elegancko 
urządzonego z 

pościelą i łazienką 
blisko Narutowicza 
szukam, Telefony, 
portier Grand Hote
lu dla 235 

rontowy umeblo
wany pokój z od 

dzieluem wejściem 
do wynajęcia. Skwe 
rowa 7, dozorca 

wskaże. 

otrzebna wykwa 
lifikowana sprzs 

dawczyni do cukierj 
ni. Ce£ie!niaua 33. 

Wspólnika czynne
go z kapitałem 

od 1000 zŁ poszu
kuję do interesu do 
Copot. Czysty zysk 

ażdy Polak powi-j 5 proc dziennie. 
— nien pisać poprą 0 ' e r ry do admin. 
wnie (ortograficznie) R epublilri okazicie-
uczcie się więc listo ' o w i banknotu dola-
wnie polskiej piso-i , ' o w e e° Nr. 5438796 
wni. Kursy huchal-
taryine prof. Seku-
łowicza. Warszawa, 
^-órawla 42. Aądaj-1 

31 

elem urzeczywist
nienia mych 

cic prospektów. 15.7 wzniosłych zamia-
rów potrzebna mi 
jest przyjaźń i po
moc inteligentnej i 
niezależnej kobiety 
w wieku do lat 35. 
Proszę więc o łaski 
we listowne zgłoszą 
nia Pań do admin. 

ademoiselle Ma- Rcpub. pod „Sytu-
_ rie enseigne an- patyk prawdziwej 

glais francais nile- przyjaźni". 29 
mnnd. Traugutta 2 -
I fr. 31 

Nauka 
t y t h o w a n i r 

• 
mm 1 

Brzezińska 13. lewa 
oficyna. I I wejście, 
USpictro. m. 37. 29 

Pokój do wynajęcia 
Al. Kościuszki 3 

m. 1. 29 

okój słoneczny 
ładnie umeblowa 

ny łazienką i tele
fonem do wynajęcia 
Narutowicza Nr. 56 
m. 19 

okój umeblowany 
Zielona 17. m. 18 

do wynajęcia. 29 

Elegancki pokój 
dla pana. Gdań

ska 67 m. 1 

Radwańska 44, 
Gryuszpan po

trzebny szeweki cze 
ladnik. 29 

S
Choroby serca, asł« 

ma. Sanatorium 
tndent wyższego „Salus". Dr. Kup. 
semestru udziela c z y k a Kraków. Szuj. 

lekcji. Zapółmonym s k i c g 0 n , 3 0 V L 

metodą skróconą. 
zn-

ben 
SZYBKO WYUCZA. u ) . fi?ISKIE. RAKIETY. lam-
Gdańnka Nr. 23 m 2 Piony. chorą*ewkt 
front I piętro. 30 wnfatU. serpentiny 

.. . 7 czapki, PURANOLLD 

S " ' , . . „ poleca I. Woźnica 

tenogrofn listowne Piotrkowska 126. 
najdoskonalsze Telefon 25-74. 31 

wyuczenie: Instytut j 
S'enograficzny War^ 
szawa. Krucza 26. 
(Również lektura), 

31.VIT bsolwcnt uniwer
sytetu, filolog, u-

dzielw lekcyj języ
ków (polski, nie-

jbrara Markus 
Francuz zgubił 

miecki, "łacina), wy-dowód osobisty wy
konywa wszelkie dany w ŁodtL 28 

tłomaczenia. Telef. 1 1 

74-65 lub 12-86. 29 JJgublono ksłąiccz-
' Z ' 

Nłoda inteligentna 
panna poszuku

je posady biurowej 
ew. zastępczej. Wia 
domość w admin. 
Rcpub. „M. I." 31 

Do 100 zł, tygod
niowo zarobią 

wymowni i energi
czni młodzieńcy 

przez przyjmowanie 
zamówień na por
trety. Zgłoszenia co 
dziennie 9-12 przed 
poł. „Meda" Kiliń
skiego 86 29 

Energiczny I grun
townie obznaj-

miony 1 księgowo
ścią, przepisami i 
ustawami przemy
słowo robotuiczemi 
kierownik lub admi 
nistrator iabryki po
szukuj* posady bez 
względu na ilość 

robotników. Łask. 
zgłoszenia pod 

„Przemysłowy" do 
admin. 29 

Poszukuje robotni
ków na maszyny 

stolarskie. Senator-
(orska 30 28 

Potrzebna manicu-
rzystka do zakła 

du fryzjerskiego. 
CegUlniana 10 

Poszukiwana den
tystka do sąme-

dzlelnogo prowadzę 
nia gabinetu denty
stycznego. Warunki 
bardzo korzystne. 

Informacji zasięgnąć 
u MargulUta. Zerom 
skiego 31. front I I 
piętro od 1 -— 3 i 
7 - 8 . 30 

kę wojsk, wyda-
luraliści i Biura- ną w P.K.U, Skicr-

U listki otrzymają niewice na imię 
praktyczne wska- Edw. Giernatowski* 

zÓwki prawidłowej S 0 < 29 
ksiątkowo^ci i bi- — ^ M 
lansu. Zgłoszenia Wgublłem portfel a 

osobiste lub piśmicn U paszportem, ksią 
ne Szwalbe, Poznłń tka wciskowa, pra-
Polna 13, Prospekt wo jazdy azoferskie 
gratla za dołączę-i prawo kursowania 
niem znaczka 10 gr samochodem Ł. D. 

992. powyższe do
wody wydane w Ło 
dzi na imię Ryszar
da Sahl. Łódź. ut. 
Leszno 3. 28 

R o z m a i t e '2' 
aglnąl weksel na 

zŁ 200 pl 31.8 
1928 w Luninica 
wyst L. Brewdo zL 

Idealne miejsce pod Qa^° , ' L«mpert. 
budowę letniska uni*wainla 

(sanatorium). Sprze- fj"' 0 d d , < ! G o ">*U 
dam, przestrzeń o- N»rulowicza 31 
koło 6 mórg gruntu' 
(24 pręty szerokości) ^gubiono 2 paaa* 
w bezpośrednie! *ty •» porty wyd. przea 
czności z lasem so- konsulat łotewski w 
snowym. pół kilo- Warszawie na imio-
metra od przystań-na Marii Abramc-
ku tramwajowego w w ' cz i Szymona 
Probostczewicacb Abramowicz. 30 

P«d Zgierzem. Wia- nKfflMIBjaBBfm 
domość: Zgierz, 

Księgarnia Lacha 

Starsza panna pra
cowni pani Dla-

mant przyjmuj* u' 
•iebi* Wschodnia 4 

70, front U p. ow 9 ZądaHa wtsadaśa 
ceny przystępne. 30 *ó*ka polów* akła-

dane . j f u l m a - C a ' 

D . Szanownych «k«óre gw. 

Pań Krawcowych ™ n ; u ' « m T n » . 3 >»««• 
Mężczyzna na ita- « 
nowisku InteL p r a - t ó ł l t * . • e ' * l o w * I * " 
gnie poznać młodą, "•rykańskie. polr> 
sumienną miłej po- w \ ' 
wierzchności nieza-, w 6 l k ? «P?dowe, leżną krawcową. krzesełka dzieciom 
dobrze natosunko- " " ' f " ^ . 7 ^ * 

wana a klijenteU. ' ^ ^ l . L ? 1 ^ 
Szczegółowa oierty 
aub. .Szczere życia1' 
do Republiki 

foJnocnn 24 , 
t e l . 8 1 - 8 5 . 

BWężczyzna Intel., 
i'l AJ%U 35 1. szu
ka idealnej, przy
stojnej, samotne) 

niezależnej kobiety . . 
do i. 35. możliwie zdolna, energicz 
mające mieszkanie ua, poszufł j e 

własne jak egokolwiek 
fert , 0 7 r f ' s ° ' " jęcia. Łask. 
.ub y ..Ideał" °ÓTRZ oferty sub. 
publiki. 29 .L . F." 

Redakcja i Administracja. Piotrkowska 49. Godziny przyjęć: Redakcji 6—7 po poł. Telefon Administracfi: 2214. Telefony Redakcji: 27-24, 36-43. 36-44. 

•~Pl8BBffleMia wszystkimi dodatkami wynosi w Łodzi 
sł- 4.50, ca odnoszenie do domu 40 gr.; z prze

syłką poczt, w kraju sL 5-20. tasranlco zl. 7.28. 
J&rprtas" I JRepabltka** wraa a odaosasnieai • slotyck, 

Ogłoszenia! wlarsz mil n̂a str- 4 szpalty. NP.KROLOO.I I NADESŁANE W gr- sa wtersz m& 
1~™ r'" '" ™ 0 8 *< r- 4 szp). Zaręcz. I zaślub- DO ekście IC zl. ZamleH"Owe o 50 pr. Zan • IW ** 

droiai Za lei winowy diak ogłoszę* adm. nie o 4powUda- Drobne 18 gr. Poaruk. pracy S gr. Na|nmle(s*a 58 FT% 

U i <UukMoi BnmihJlki" m . * mu ****** i^bufaaMtfJM 4k\ k l*w 


